
Od 3 grudnia

Od 3 grudnia br. zakopiańczy-
cy będą oglądać po raz pierwszy
II program Telewizji Polskiej.
Nadajnik polskiej produkcji o

mocy 200 watów zainstalowano
na Gubałówce. Będzie on obej
mował swym zakresem Zakopa
ne i jego najbliższe okolice.

Natomiast mocny nadajnik
dla całej Doliny Nowotarskiej
zostanie postawiony w później
szym czasie na Turbaczu, (kk) Kraków 29, 30. XI. 1975 r.
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Komputer odpowie co dzieje się z wodą

on&redowe

Depesza
z Polski
Z okazji święta narodowego

Socjalistycznej Federacyjnej Re
publiki Jugosławii — I sekre
tarz KC PZPR — EDWARD
GIEREK i przewodniczący Ra
dy Państwa PRL — HENRYK
JABŁOŃSKI przesłali depeszę z

serdecznymi gratulacjami i naj
lepszymi życzeniami na adres

prezydenta SRFJ, przewodniczą
cego ZKJ, JOSIPA BROZ TITO.
W depeszy czytamy m. in,s

Naród polski z uczuciem szcze
rego zadowolenia wita sukcesy
osiągane w rozwoju społecznym
i gospodarczym przez narody
Jugosławii, pomyślnie realizują
ce zadania postawione przez X

Zjazd Związku Komunistów Ju
gosławii.

Jesteśmy głęboko przekonani,
że tradycyjne bliskie i przyja
cielskie stosunki między na
szymi krajami i narodami oraz

współpraca między naszymi par
tiami, będą się nadal pogłębiać

. i rozwijać, przyczyniając się do
pomnażania osiągnięć w budo
wie socjalistycznej przyszłości
Polski i Jugosławii, w interesie
pokoju i postępu na świećie.

*wl
Prezes Rady Ministrów —•

PIOTR JAROSZEWICZ wystoso
wał z okazji święta narodowego
Jugosławii depeszę z serdecz
nymi gratulacjami i życzenia
mi do przewodniczącego Związ
kowej Rady Wykonawczej
SFRJ — DZEMALA BIJEDI-
CIA.

Wczoraj w Krakowie przepro
wadzone zostały rozmowy po
między przedstawicielami Cen
tralnej Rady Związków Zawo
dowych a delegacją Czechosło
wackiej Rady Związków Zawo
dowych (URO).

Przedstawiciele obu central

podpisali umowę dotyczącą za
sad współpracy w zakresie o-

światy, bezpieczeństwa i higieny
pracy oraz działalności kultural
ne!.

Sygnatariuszami umowy byli:
ze strony czechosłowackiej se
kretarz URO Frantisek nodola,
a ze strony polskiej sekretarz
CRZZ — Mieczysław Grat.

Fot. Jadwiga RUBIŚ

Dla prawidłowego kierowa
nia dostawami wody- niezbęd
ne są informacje o ciśnieniu i
wielkościach przepływu H»O

faktem w MPWiK w Krako
wie za ok. 2 lata, (ja)

W okręgu lizbońskim
nadal

stan wvia<kowv
Specjalny wysłannik PAP,

Ryszard Kapuściński pisze:
Sytuacja w Portugalii w cią

gu ostatniej doby nie uległa
•większym zmianom. Nowy do
wódca lizbońskiego okręgu woj
skowego — na którego obszarze
nadal obowiązuje stan wyjątko
wy i godźina policyjna — gene
rał Vasco Lourenco oświadczył
w wywiadzie radiowym, że „sy
tuacja w wojsku bliska jest nor
malizacji”.

Sztab' generalny ogłosił w pią
tek komunikat o zwolnieniu
wszystkich dyrektorów, redak
torów naczelnych oraz członków

kolegiów i rad redakcyjnych o-

śmiu głównych dziennik portu
galskich, w tym m. in. „O Se-
culo”, „Diario de noticias”, ;,O
capitąl” i „Diario de Lisboa”.
Komunikat obwinia te dzienni
ki, że „nadużywając wolności
słowa” i „publikując informacje
tendencyjne i wypaczope” są
współodpowiedzialne za stwo
rzenie klimatu, który przyczy
nił się do wydarzeń z 25 listo
pada. W Lizbonie gazety nie u-

kazują się od 3 dni, tj. od ogło
szenia stanu wyjątkowego
dniu 25 bm.

w newralgicznych punktach
sieci oraz w rurociągach ma
gistralnych. Dyspozytor w

przedsiębiorstwie wodociągo
wym musi też wiedzieć, jaki
jest w danym momencie po
ziom HsO w zbiornikach wy
równawczych, jak również wi
nien dysponować danymi o i-
lości tłoczonej wody pitnej z

poszczególnych ujęć. Zbieranie
tych informacji jest w prak
tyce bardzo kłopotliwe, szcze
gólnie jeśli przeprowadza się
je metodami tradycyjnymi,
czyli „na piechotę”.

Już w przyszłym roku roz-

pocznie się w Krakowie mon
taż urządzeń i sieci, co pozwo
li na wprowadzenie w Miej
skim Przedsiębiorstwie Wodo
ciągów i Kanalizacji teleme
trii: '

dyspozytor w każdym
momencie będzie posiadał nie-
zbędne wiadomości o tym, có;J
dzieje się z wodą wft wszyst
kich częściach miaśfa.

Przewiduje siśf, że urządze
nia rejestrujące dane ’,i'prze
kazujące je do centralnej dy
spozytorni, znajdą się w około
50 miejscach na sieci wodo
ciągowej. Ponadto instalacje te

będą także przy zbiornikach
oraz w punktach pomiarowych
we wszystkich zakładach uz
datniania wody.

W przyszłości uzyskane w

ten sposób dane przetwarzane
będą przez komputer, który da

natychmiastową
gdzie trzeba

powanie HsO
Inwestorem

jest Dyrekcja

Z dalekopisu
♦ Ross McWhirter — znany an

gielski autor i wydawca „Księgi
rekordów Guinessa” został za
strzelony w swoim domu w En-
field. R. McWhirter dał się poznać
ze swoich prawicowych poglądów
politycznych.

♦ Przed sądem w Bernie toczy
się proces o zniesławienie, wyto
czony przez szwajcarski koncern
„Nęstle” 17 członkom tzw. Grupy
Działającej na rzecz Trzeciego
Świata. Są oni oskarżeni o roz
powszechnianie niemieckiej wer
sji angielskojęzycznej broszury,
która zarzucała „Nestle” przyczy
nieniesię do śmierci wielu dzieci
w krajach rozwijających się. Dzie
ci żywione produktami mleczny
mi wytwarzanymi przez koncern
,,Nestle” umierały bądź z niedo
żywienia, bądź ze Względu i na

niezgodne z wymogami higieny
przygotowywanie pożywienia
przez matki.

Uchwała Plenum

Krajowej Rady
Kobiet Polskich
Imponująca jest lista spraw

pomyślnie załatwionych dla ko
biet od VI Zjazdu Partii — mó
wiły przedstawicielki wszystkich
środowisk kobiecych podczas
plenarnego zebrania Krajowej
Rady Kobiet Polskich, 28 bm.
w Warszawie.

Krajowa Rada Kobiet Pol
skich podjęła uchwałę, w której
reprezentantki wszystkich śro
dowisk i zawodów potwierdzają
niezłomną wolę konsekwentnej
realizacji postanowień VII Zjaz
du PZPR, które stanowić będą
program dalszego', dynamiczne
go rozwoju socjalistycznej Pol
ski.

odpowiedź’,
zwiększyć pom-
itp.
przedsięwzięcia

___ _______ Rozbudowy m.

Krakowa nr 2, a wykonawca
mi '

„Elektromontaż” i Krak.
Przeds; Robót Teletechnicz
nych. Telemetria stanie

Jak jut informowaliśmy z dniem
2 grudnia br. Narodowy Bank
Polski rozpoczyna stopniowo
wprowadzenie do obiegu nowych
monet2złi5zł.Sąonewyko
nane ze stopu mosiądzowego. Obie
nowe monety różnią się od do
tychczasowych kolorem i wielko
ścią (średnica 2 zł — 21 nam, a

5zł24mm).
CAF — TELEFOTO

utro pogoda w rejonie. Kra
kowa kształtować się będzie
pod wpływem niżu. Zachmu
rzenie duże z większymi
przejaśnieniami. W ciągu
dnia opady deszczu lub de
szczu ze śniegiem. Wiatry

_ płd.-zach. 4—S m/«ek. Tempe
ratura dniem od plus 4—7. nocą
od plus 3—1 St. C.

J

KOMITET POLITYCZNY
Zgromadzenia Ogólnego
w skład którego
przedstawiciele 143
przyjął jednomyślnie
polskiej rezolucji wzywającej
wszystkie państwa do podjęcia
maksymalnych wysiłków dla
osiągnięcia szybkiego porozu
mienia w sprawie wyelimino
wania broni chemicznej z ar
senałów wszystkich państw.

28 BM. OPUBLIKOWANO
komunikat o wynikach wizy
ty sekretarza generalnego KC
KPCz, G. Husaka w ZSRR.
Radziecko-czechosłowackie roz
mowy w Moskwie na najwyż
szym szczeblu — stwierdza
komunikat — odbywały się w

atmosferze serdeczności i bra
terskiego wzajemnego zrozu
mienia. Potwierdziły one cał-
kowitą jedność poglądów.

NZ,
wchodzą
państw,
projekt Współpraca

polsko-railzieclia
w budowie
huty „Katowice"

Ciekawe
odkrycie uczonych

DZISIAJ - KONCERT NA ŻYCZENIE..

Przodujące Brygady

otrzymają odznaczenia i proporce
Dzisiaj wieczorem, w u-

roczystej scenerii Teatru
im. Słowackiego, odbędzie
się koncert, o którym tyle
już pisaliśmy, a który ma

bardzo wyraźną dedykację.
Spotkają się na nim Przo
downicy Czynu Zjazdowe
go. Jest ich wielu, bowiem
na apel Krakowskiej Rady
Związków
Zarządu
ZMS, wzywający do współ
zawodnictwa o tytuł Przo
dującej Brygady Czynu
Zjazdowego i indywidual
nie o tytuł Przodownika
Czynu Zjazdowego — odpo
wiedziało ponad 170 zakła
dów pracy naszego miasta
i województwa, co oznacza
ło dodatkową pracę 22 ty
sięcy osób z 220 brygad.

Wartość podjętego przez
nich czynu deklarowano na

260 min zł, w tym produk
cji krajowej ok. 100 min,
tyleż samo eksportowej o-

raz wiele działań koopera
cyjnych i niewymiernych
bo zobowiązanie przyniosło
ok. 200 kompleksowych za
dań z dziedziny bhp, och
rony środowiska, jakości
produkcji i usług oraz este-

tyzacji
Czyny
przynieść wartość dodatko
wą. wysokości 2 min zł.

Wykonanie tych zobo
wiązań przewidziane było
w terminie od 1 września
do .30 listopada br„ a za
tem było czymś dodatko
wym w stosunku do przed-
zjazdowych zobowiązań,
jakie zakłady pracy podjęły

Zawodowych i
Krakowskiego

zakładów
społeczne

pracy,
miały

w

u-

W dniach 27—28 listopada br.
przebywała w Moskwie delega
cja polskiego przemysłu cięż
kiego pod przewodnictwem mi
nistra W. Lejczaka. Przepro
wadziła ona rozmowy z przed
stawicielami rządu ZSRR
Sprawie dostaw radzieckich
tźądzćń. dla czołowej inwestycji
hutniczej naszego kraju, huty
Katowice, oraz dalszej współ
pracy projektowo - technicznej
przy realizacji drugiego etapu
budowy tego obiektu.

Podpisano protokół uzgadnia
jący prace techniczne i projek
towe przy budowie urządzeń dla
ciągłej gorącej walcowni blach
i ciągłego odlewu stali.

Grubość skorupy ziemskiej
pod łańcuchami górskimi Pa
miru i Himalajów dochodzi do
75 km. Odkrycia tego dokonała

grupa geofizyków z ZSRR,
Włoch i Indii, za pomocą spe
cjalnych sond..

W ten sposób potwierdzono
hipotezę o niezwykłej grubości
skorupy planety w tych właśnie

rejonach. Grubość skorupy
ziemskiej na pozostałych obsza
rach wynosi zazwyczaj 30—40

w ciągu tego roku. Dzisiaj
możemy już przekazać glo
balny meldunek: Wartość
czynu zrealizowanego przez
brygady wynosi 260 min zł
w tym 100 min wartości
zasili rynek krajowy, 130
min — to ocena produkcji
na eksport a 30 min warto
ści mieści się w wykonaniu
zadań kooperacyjnych. W
pracy tej; wyróżniły się za
łogi Krakowskiej Fabryki
Kabli „Polkabel”, Huty im.
Lenina, Huty Aluminium w

Skawinie oraz 354 brygady
z 23 przedsiębiorstw budo
wlanych.

Wszystkie brygady uho
norowane zostaną dyplo
mem Przodującej Brygady
Czynu Zjazdowego, ok. 100
zakładów otrzyma specjal
ne proporce, natomiast na

liście najlepszych — a więc
Przodowników Czynu Zjaz
dowego znalazło się 400 o-

sób wytypowanych do tego
(Dokończenie na sir. 2),

Rekinom nie zaszkodziło..
Jeden z naukowców zatrud

nionych w laboratoriach badaw
czych marynarki wojennej USA
dr Scott Johnson oświadczył, że

używany podczas II wojny świa
towej przez pilotów zestrzelo
nych samolotów specjalny śro
dek chemiczny do odstraszania
rekinów był zupełnie bezwarto
ściowy. Drapieżniki nie
nie reagowały na

Często zjadały go.
Zasada działania

gała wyłącznie na

pilotów poczucia bezpieczeństwa.

niego,
tylko

ale
s■

pole-środką
wywołaniu u

Redakcja „E-
cha Krakowa”
wspólnie z Se
kcją Piłki Noż
nej WFS w

Krakowie or
ganizują po raz

szóśty plebiscyt
czytelników

naszej gazety,
na najlepszego
piłkarza Kra
kowa w 1975 r.

Na zdjęciu —

srebrny puchar
przechodni u-

fundowany dla

zwycięzcy
przez krakow
ską Spółdziel
nię Przemysłu
Ludowego i Ar
tystycznego „I-
mago - Artis”.
Szczegółową in
formację o te
gorocznym ple
biscycie zamie
szczamy na

stronie 10.
Fot J. RUBIS
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Henryk Jabłoński
przyjął przodujących

studentów
28 bm. przewodniczący Rady

Państwa — Henryk Jabłoński —

przyjął w Belwederze grupę naj
lepszych studentów, reprezen
tujących środowiska akademi
ckie z całego kraju — przodują
cych W nauce i pracy Społecz
nej, laureatów Konkursu im. Mi
kołaja Kopernika, tradycyjnie
organizowanego przez Socjali-
styczny Związek Studentów Pol
skich.

W toku blisko trzygodzinnej
rozmowy z prof. Henrykiem Ja-

Dzisiaj — koncert
na życzenie...

(Dokończenie ze str, 1)
odznaczenia przez własne
brygady i kierownictwo za
kładów pracy. Te honoro
we indywidualne odznaki
zostały najlepszym wręczo
ne w ich zakładach pracy,
natomiast dzisiaj rano od
była się w Krakowskiej
Radzie Związków Zawodo
wych specjalna uroczystość,
gdzie w obecności przedsta
wicieli Centralnej Rady
Związków Zawodowych,
władz politycznych i admi
nistracyjnych naszego mia
sta, kierownictw krakow
skich zakładów pracy —

odznakami Przodownik
Czynu Zjazdowego udeko
rowano

tujących
Lenina,
Skawina,
„Chemobudowy”,
du”,
KFK

21 osób reprezen-
brygady: Huty im.
Huty Aluminium

„Budostalu-2”,
„Telpo-

Elektrowni Skawina.
„Polkabel”, KZF

„Polfa”, Zakładów Chemi
cznych „Alwernia”, Wago-
nowni Kraków-Prokocim
KPPG — oddział restaura
cje, Spółdz. im, J. Dąbrow-

.shiego, Akademii Górniczo-
Hutniczej i. Akademii Rol
niczej.

Wszystkim brygadom na
leżą się słowa uznania i

podziękowań za tę ogromną
dodatkową pracę, która o-

wocować będzie w jakości
naszego życia w najbliż
szych latach. Na dzisiej
szym koncercie w Teatrze
im. Słowackiego znajdą się
tylko najlepsi, ale jest to

przecież tylko niewielka
możliwość podzięki, sym
boliczny wyraz uznania. Za
tę dobrą pracę — życzymy
miłego odpoczynku i roz
rywki.! (bn)

Od niedzieli...

I

Byplomatyczna podróż se
kretarza generalnego ONZ,
Kurta Waldheima, do kra

jów Bliskiego wschodu mia
ła, rzec by można, charakter
sondażowy. W najbliższą nie
dzielę wygasa bowiem man
dat sił obserwacyjnych ONZ
na Wzgórzach Golan i w zwią
zku z tym potrzebna była no
wa decyzja Rady Bezpieczeń
stwa, czy w interesie pokoju
jest, aby te siły nadal tam
pozostawały, czy też należy je
wycofać?

Raport sporządzony przez
Waldheima sugerował pierwsze
rozwiązanie i taką też decyzję
chyba podejmie Rada Bezpie
czeństwa. Oczywiście niczego
to nie załatwi jeśli chodzi o

samo rozstrzygnięcie konflik
tu bliskowschodniego, ale
stworzy sytuację dogodną do
prowadzenia dalszych rozmów

8 pomiędzy zainteresowanymi
stronami.

Wizyta Waldheima w Egip
cie, Syrii i Izraelu miała jed
nak jeszcze inny aspekt. Zbli
ża się, jak się wydaje, kres
polityki „małych kroków”,
której rzecznikiem i twórcą
był sekretarz stanu USA —

Henry Kissinger. Jej zało
żeniem było stopniowe osiąga
nie porozumień, aż do ostate
cznego uregulowania konflik
tu. Niestety, skuteczność tej
polityki nkeauje się znikoma.
Zwyciężać zaczyna więc drugi
Kiernnek: iros* iąz&nia general-

K' neg> poprzez konferencję mię-
8 dzynarodową. O-/nwiada się za

& nim Związek R.)d?»eckl i kra-
8 je socjalistyczne, opowiada się

I

I1dzynarodową. o »nv.iada się za

Sy je swjanaąy cłŁier, '•puwiaua
g również Organizacja Wyzwolę-

błońskim — najlepsi reprezen
tanci młodzieży studenckiej po
informowali przewodniczącego
Rady Państwa o aktualnych
problemach środowiska akade
mickiego — podkreślając tro
skę, z jaką kierownictwo partii
i państwa podcnodzi do spraw
młodzieży studiującej. Świadczą
o tym dokonania minionych 5
lat — ząrówno w dziedzinie ba
zy dydaktyczno-badawczej szkół
wyższych, jak i materialnej oraz

socjalno-bytowej sytuacji środo
wiska studenckiego.

Prof. H. Jabłoński omówił za
dania stojące przed szkołami

wyższymi w obliczu rewolucji
naukowo-technicznej, stanowią
cej nieodłączny element procesu
budowy w Polsce rozwiniętego
społeczeństwa socjalistycznego.

Przed nauką — powiedział —

postawiono wielkie zadania, na

miarę tych, jakie stoją przed
całym naszym narodem. Wzro
sną w znacznym stopniu nakła
dy finansowe, przeznaczone na

prace naukowo-badawcze w naj
bliższej 5-latce.

Istotną kwestią jest najbar
dziej racjonalne wykorzystanie
tych kwot dla rozwiązania przez
naukę najważniejszych' proble
mów — takich, jakie stawiają
przed nami potrzeby życia spo
łecznego i gospodarczego.

Przewodniczący Rady Państwa
serdecznie pogratulował laurea
tom studenckiego współzawod
nictwa ich Sukcesów w nauce i
pracy społecznej.

75-lecie urodzin

generok broni
J. Bordzilowskiego

MOSKWA

Z. okazji 75 rocznicy urodzin
gen. , broni Jerzego. Bordziłow-
skiei|o ..J3dbyła się. 23’bi:T. ,w
Basacląie PRL w ZSRR uroczys
tość ż udziałem zasłużonego Ju
bilata. Spędził on prawie 25 lat
w służbie Ludowego Wojska Pol
skiego, wnosząc wydatny wkład
w organizację naszych sił zbroj
nych, w walkę z hitlerowskim
najeźdźcą, w umacnianie i roz
wój obronności Polski.

W dniu 75 rocznicy urodzin
J. Bordziłowski otrzymał serde
czne pozdrowienia od I sekre
tarza KC PZPR — Edwarda
Gierka, prezesa Rady Ministrów
PRL Piotra Jaroszewicza i mi
nistra obrony PRL, gen. armii —

Wojciecha Jaruzelskiego.

u-nią Palestyny, bez której
działu właściwie nie może być
mowy o całkowitym zlikwido
waniu staftu wojny na Bli
skim Wschodzie. Izrael nadal
nie chce jednak słyszeć o pra
wie Palestyńczyków do wła
snej ojczyzny, nie chce więc
także i żadnej konferencji
międzynarodowej.

Po ostatnim pobycie w kra
jach arabskich sekretarz ge
neralny ONZ wyrobił sobie
własny pogląd na tę sprawę.
Twierdzi mianowicie, iż naj-

zdołali unieszkodliwić siedem
Jednostek rybackich.

„Wojny dorszowej" akt drugi
pierw powinno dojść do ja
kiejś „nieformalnej konferen
cji”, pozwalającej na nieofi
cjalne zbliżenie stanowisk, je
go pogląd podziela także część
prasy amerykańskiej, a dzien
nik „New York Times” prze
widuje już nawet ostateczny
upadek polityki „małych kro
ków”.

Decyzja Rady Bezpieczeń
stwa w- sprawie przedłużenia
mandatu sił ONZ na Syna
ju wyjdzie naprzeciw wszyst
kim dążeniom pokojowym,
stworzy szansę nowego spoj
rzenia na problemy blisko
wschodnie. A w każdym ra
zie zmniejszy możliwość po
nownej zbrojnej konfrontacji.

Może natomiast do niej
dojść w strefie wód teryto-

$0 LAT TEMU, 29 listopada
1925 r. próbna stacja radiona-
dawcza Polskiego Towarzy
stwa Radio-Technicznego w

Warszawie nadała ,, Warsza
wiankę” Stanisława Wyspiań
skiego. Od tego dnia datuje
się historia nowej formy ra
diowej w Polsce — słuchowi
ska. Jest to też dzień naro
dzin Teatru Polskiego Radia,
zwanego wówczas • Teatrem
Wyobraźni.

(TkrajuD
z OKAZJI 30-lecia tygodnika

„Zycie Gospodarcze” odbyło
się w SDP spotkanie zespołu
z udziałem przedstawicieli KC
PZPR, Rady Państwa, rządu i
resortów gospodarczych.

JAK INFORMUJE Polska Że
gluga Morska w Szczecinie, 23
bm. wypłynął z Hamburga w

swój pierwszy eksploatacyjny
rejs,
wiec t/t „Rysy II”. Nowa jed
nostka ma 137 tys. ton nośnoś
ci i przeznaczona jest do prze
wozu ropy naftowej.

nowy wielki zbiorniko-

Komunikat Kuratorium

Terminy ferii zimowych
w województwie krakowskim

Zabezpieczenie niezbędnych
warunków dla blisko 8 tysięcy
nauczycieli z różnych woje
wództw, którzy studiują w kra
kowskich uczelniach wymaga
przeznaczenia całej bazy interna
towej na noclegi oraz sal i pra
cowni niektórych szkół na za
jęcia dydaktyczne.

Biorąc pod uwagę powyższe
jak również potrzebę zapewnie
nia odpowiednich warunków na
uki dla uczniów mieszkających
w internatach przyszkolnych i

międzyszkolnych bądź korzysta
jących z wyżywienia w stołów
kach internatowych — Mini
sterstwo Oświaty i Wychowania
na wniosek tut. Kuratorium wy
raziło — w drodze wyjątku —

zgodę na dostosowanie termi
nów ferii zimowych do specyfi
cznej sytuacji szkolnictwa mia-

■■sta Krakowa.
Kuratorium Oświaty i Wycho

wania ustala dla krakowskiego
Województwa miejskiego nastę
pujące terminy ferii zimowych
w roku szkolnym 1975/76:

® dla szkół podstawowych i

ponadpodstawowych zlokalizo
wanych na terenie dzielnie mia
sta Krakowa jeden termin od 19
do 31 stycznia 1976 r. włącznie,

0 dla szkół zlokalizowanych
na terenach miast i gmin kra
kowskiego województwa miej
skiego dwa terminy (zarządze
nie Ministra Oświaty i Wycho
wania z dnia 10.11.1975 r., Dz.
Urz. MOiW Nr 2, poz. 15), tj.: —

dla szkół podstawowych od 19 do
31 stycznia 1976 r. włącznie, —

dla szkół ponadpodstawowych

rialnych Islandii, gdzie wła
śnie w tych dniach pojawiły
się znów jednostki brytyj
skiej marynarki wojennej,
skierowane tam dla ochrony
angielskich trawlerów, doko
nujących połowów w spornej
200-milowej strefie islandzkich
wód przybrzeżnych. Maryna
rze Jej Królewskiej Mości, jak
to wynika z oświadczenia bry
tyjskiego Ministerstwa Obrony,
mają chronić brytyjskie traw
lery przed patrolowymi ło
dziami islandzkimi. Jak na ra
zie islandczycy wykazują je
dnak więcej sprytu niż an
gielscy marynarze i w ciągu
11 dni, jakie upłynęły od mo
mentu zerwania negocjacji,

Tak więc islandzko-brytyj-
ska „wojna dorszowa” trwa.
I nieprędko zapewne nastąpi
jej koniec. Islandia złożyła o-

świadczenie, iż nie zrezygnuje
ze swej strefy przybrzeżnej,
ponieważ rybołówstwo jest pod
stawą jej ekonomiki. I wobec
tego nadal będzie bronić
„swego stanu posiadania”.

Skoro mowa o „stanie posia
dania” przypomnijmy kilka
faktów. Otóż do ponownego
zaostrzenia sporu islandzko-

...do soboty
BHSSBKSSBHBSCCSCSBiSSSfiSBCOBBESOBSSI

Medzenie Rady Ministrów
Przyjęcie projektu uchwały Sejmu o planie

społeczno-gospodarczego rozwoju kraju
Jak informuje rzecznik prasowy rządu - Sta.

posiedzenie Rady Ministrów. Rozpatrzono projek»<**»£
mu PRL o planie społeczno-gospodarczego rozwoju stróT»nv-
projekt ustawy budżetowej na rok 1976. Rada Mhustro^ p j
jęła oba te dokumenty, które po ich ««-

Biuro Polityczne KC PZPR zostaną w najbliższych dniach prze

słane do Sejmu.
W projekcie uchwały pod

kreśla się pomyślną realiza
cję podstawowych celów wytyr
czonych przez VI Zjazd PZPR.

Wyraża się to w wysokim prze
kroczeniu większości zadań pla
nu na lata 1971—1975, w poważ
nej rozbudowie i unowocześnie
niu potencjału ekonomicznego

od 2 do 14 lutego 1976 r. włącz-
nie.

Kuratorium wyraża przekona
nie, że dyrekcje szkół zawodo
wych i liceów ogólnokształcą
cych zapewnią w okresie ferii

zimowych możliwie najlepsze
warunki studiującym nauczycie
lom, a jednocześnie dyrekcje
wszystkich typów szkół i placó
wek oświatowych podejmą
wspólne starania z komitetami
rodzicielskimi, organizacjami
młodzieżowymi, społecznymi i
zakładami opiekuńczymi dla zor
ganizowania dzieciom i młodzie
ży różnorodnych form wypo
czynku.

T. Głqbówna
i K. Podejko ;a

w II etapie Konkursu

im. J. Sibeliusa
HELSINKI

Jury III Międzynarodowego
Konkursu Skrzypcowego im.
Jana Sibeliusa ogłosiło wyniki
I etapu. Spośród 35 uczestni
ków do etapu drugiego zakwa
lifikowano 20, w tym dwoje
Polaków. Są to- 22-letnia Te
resa Głąbówna, studentka V ro
ku Państwowej Szkoły Muzycz
nej w Krakowie, uczennica prof.
E. Umińskiej oraz 27-letni Krzy
sztof Podejko, absolwent warsza
wskiego Konserwatorium, uczeń

prof. T. Wrońskiego.

do 200 mil. Wid
nie uznała tego

brytyjskiego doszło 13 listopa
da. W tym to właśnie dniu
wygasło dwuletnie tymczaso
we porozumienie w sprawie
połowów na terytorialnych wo
dach Islandii. Wcześniej jed
nak Islandczycy ogłosili jedno
stronną decyzję w sprawie
poszerzenia pasa wód teryto
rialnych z 50
ka Brytania
roszczenia.

Itaktosię
A ponieważ końca

nie widać więc w spór islan-
dzko-brytyjski próbuje inge
rować kwatera główna NATO,
której to organizacji oba pań
stwa są członkami. Opubliko
wano nawet specjalne oświad
czenie, strofujące obie zwaś
nione strony. Nie po raz zre
sztą pierwszy i chyba nie o-

statni.

Poza
tuacja
dzięki
prezydenta Gomesa. Niebezpie
czeństwo zagrożenia rewolu
cji mija, ale nadal obowiązu
je w Lizbonie stan wyjątko
wy. Od minionego czwartku
Juan Carlos I jest królem Hi
szpanii, ogłosił częściową am
nestię dla więźniów politycz
nych. w RFN w Bundestagu
odbyło się pierwsze czytanie
ustawy ratyfikacyjnej do u-

mowy pomiędzy PRL i RFN.

Wyraźnie zaostrzyły się sto
sunki między Algierią i Maro
kiem w związku ze sprawą
Sahary Zachodniej. Nie wy
klucza się zbrojnej konfron
tacji. (m-tz)

właśnie zaczęło...
zabawy

tym: w Portugalii sy-
nieco się wyklarowała
zręczności politycznej

I

IJ

eksport,
kluczo-

i racjo-
ziemi,

kraju, przy jednoczesnej popra
wię warunków życia Społeczeń
stwa; Wydatnie wzrosła aktyw
ność polityczna i zawodowa,
podniósł się poziom wiedzy o-

gólnej i fachowej ludzi pracy,
nastąpiły zakładane zmiany de
mograficzne.

Uwzględniając te pozytywne
czynniki, a zarazem kierując się
zadaniami na lata 1976—1980
sformułowanymi w Wytycznych
na VH Zjazd PZPR, projekt u-

chwały wskazuje na węzłowe
problemy społeczno-gospodar
cze i główne kierunki działania
w przyszłym roku. W okresie
tym konsekwentnie kontynuo
wana będzie polityka i strategia
rpzwoju, ustalona na VI Zjeź-
dzie. Nastąpi dalszą poprawa •

materialnych, socjalnych i kul-:

turalnych warunków życia spo
łeczeństwa, co uzyska się przez
odpowiednie zwiększenie pienię
żnych dochodów ludności przy
jednoczesnym wydatnym wzro
ście produkcji rynkowej i u-

sług, a także powiększeniu roz
miarów budownictwa mieszka
niowego.

Zakłada się dalszy rozwój pro
dukcji materialnej. W przemyśle
położony zostanie nacisk na po
głębienie zmian strukturalnych,
głównie przez zwiększenie u-

działu produkcji towarów prze
znaczonych na rynek"i
W rolnictwie zadaniem

wym będzie pełniejsze
nalne wykorzystanie
wzrost produkcji zbóż i pasz
oraz dalsze przyspieszenie roz
woju hodowli i produkcji arty
kułów pochodzenia zwierzęcego.

Zasadą działania obowiązującą
we wszystkich ogniwach społe
czno-gospodarczych jest wzmo
cnienie i utrwalenie równowagi
ekonomicznej. Służyć temu po
winno odpowiednie sterowanie
wzrostem siły nabywczej lud
ności oraz podażą towarów i u-

sług, rozwijanie eksportu i ra
cjonalne gospodarowanie impor
tem, odpowiednia korelacja dzia
łalności inwestycyjnej z możli
wościami gospodarki narodowej,
wreszcie — przestrzeganie usta
leń planu w gospodarowaniu
środkami finansowymi i mate
rialnymi, a także rozwinięcie
działań mających na celu wzmo
cnienie dyscypliny organizacyj
nej oraz ładu i porządku w

miejscach pracy,
Przewiduje się rozszerzenie i

pogłębienie procesów integra
cyjnych z krajami RWPG, zwię
kszenie wymiany towarowej i

naukowo-technicznej . z zagrani
cą oraz poprawę jej
ności.

Sprawą o doniosłym
w procesie realizacji
rocznych zadań ;
poprawy jakości
wszystkich dziedzinach.
7 kolei, omówiony i przyjęty
*-* przez Radę Ministrów pro
jekt budżetu państwa ustala śro
dki potrzebne dla sfinansowania

efektyw-

znaozeniu
przyszło-

jest uzyskanie
i pracy wę

Śnieg szybko znika...

28 bm. (piątek) w Tatrach
wiał halny wiatr. Jego pręd
kość w porywach dochodziła w

godzinach porannych do 37 ml
sek.

Na Kasprowym Wierchu no
towano temperaturę minus 5
stopni, a grubość pokrywy śnież
nej wynosiła 41 cm. Wiatr wy
wiał z niektórych partii gór
śnieg niemal doszczętnie,

'

a w

innych utworzył kilkumetrowe
zaspy i nawisy.

Co słychać...
Sprawozdanie specjalnej

grupy, powołanej przez bry
tyjskie ministerstwo spraw’
wewnętrznych stwierdza, że
na remont umyślnie znisz
czonych przez wandali, auto
matów telefonicznych wyda
je się rok w rok 425 milio
nów funtów szterlingów. Mi
lionowe straty ponosi z winy
chuliganów, również kolej

dalszego rozwoju w rozmiarach
określonych w projekcie. prze.
widuje utrzymanie wysokie,
go tempa wzrostu dochodów
który oparty będzie głównie na

zwiększeniu produkcji i obniżce
kosztów przedsiębiorstw gospo-
darki uspołecznionej. Pozwoli to
na sfinansowanie rosnących wy
datków budżetowych i utworze,
nie odpowiednich rezerw.

Przyjęte w budżecie rozwiąza.
nia zapewnią m. in. pełne sfi
nansowanie przewidzianego ro
zwoju świadczeń socjalnych i

kulturalnych oraz kontynuo
wanie realizacji programu u.

bezpieczeń społecznych, jat
również utrzymanie wysokiej
dynamiki wydatków budżeto
wych na prace
i rozwojowe. Oszczędnie zapla
nowano . wydatki ną administra.
cję państwową. 'Wykorzystanó tu
m. in. możliwości stworzone

przez reformę administracji te-

renowej.

badawcze

Z sali koncertowej

Makler —

ogrom i potęga
Mówi się, że muzyka Gustaw#

Maklera poczyna przeżywał
właśnie teraz w święcie swój
renesans... Trudno przepowiadał
czy trwały, czy chwilowy. Ale
— na pewno zbyt mało wiemy o

tej, jakże ciekawej postaci, kom
pozytorskiej: o człowieku, który
ród swój wiódł z ubogiej,rodzi
ny na Morawach, a doszedł u

schyłku minionego stulecia do

jednego z najzaszczytniejszych
stanowisk muzycznych w świę
cie; dyrektora Wielkiej Opery
Wiedeńskiejli dyrygenta słyn
nej nowojorskiej Metropolitan
Opera.

Poza inną swą twórczością po
zostawił nam Mahler dziesięć
potężnych symfonii. Spuścizna
to niemała. I wiele wokół niej
narastało sporów: jedni twór
czość Mahlera wynosili pod nie
biosa, inni zarzucali mu eklek
tyzm, pustą pompatyćzność, zbyt
mało artystycznych treści w

zbyt wielkich formach... Myślę,
iż najbliżej prawdy są ci, któ
rzy widzą w muzyce Mahlera
owo swoiste „materii pomiesza
nie’’: obok szlachetnej, bogatej
inwencji twórczej snują się pas
ma artystycznie wątłe, szablo
nowe,. niekiedy banalne. Ale
mimo to —trudno uważać się
za melomana i nie mieć pobież
nej bodaj, ale własnej, z osobi
stego słyszenia i poznania, o-

rientacji w sztuce Mahlera. To
też jestem pełen uznania dla
naszej Filharmonii za to, ii

jedną z najokazalszych symfonii
Mahlera — II symfonię c-moll

„Zmartwychwstanie” wprowa
dziła wczoraj, w piątek na swł
estradę. Półtorej godziny muzy
ki — bez przerwy! I to muzyki
mocno obsadzonej wykonawczo:
chóry, wydatnie powiększona
orkiestra, organy, dwie śpieWS-
czki-solistki.

Skomponowana przez Mahlera

przed 80 laty ta właśnie II sym
fonia składa się z pięciu ognito,
teksty poetyckie osnute są głów
nie na odzie Klopstocka, a idea

programowa rodowód swój wy
wodzi z przesławnej „Dziewią
tej” Beethonena: od smutku —

ku radości, poprzez śmierć -

ku wskrzeszeniu.
Prowadzący wczoraj II sym

fonię Mahlera, Jerzy Katlewwz
włożył w. jej wykonanie ogrom
nie dużo twórczej pracy, ener
gii, pobudzał i ekscytował swym
zapałem orkiestrę i chóry (które
miały brzmienie chwilom

wprost urzekające); na tle te-

spotów pięknie snuły się Bł°s!f
solistek; sopranistki
Gadulanki i mezzosopranistki
Krystyny Szostek-Badkowej,
Wykonanie, w ogólnym obrazie
mocno nasycone emocjonalniei
mimo rozległości formy —

było tu nudy, ani dluźyzm Z

sługa to wykonawców i W . ?
rygenta — słusznie też im Wczo

raj tak długo klaskano.
JER^Y pARZYIWU
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BLISKO ŚWIATOWEJ CZOŁÓWKI

Tańczący reaktor

przykładem nowoczesności urządzeń
rafinerii „Gdańsk"

Dziwi przede wszystkim mały obszar zajęty przez urządze
nia technologiczne. W takim „Płocku” każda instalacja stoi
osobno, daleko jedna od drugiej, po drobnym treningu nawet
laik potrafi wskazać: tu destylacja atmosferyczna, tam re-

forming, ówdzie kraking i tak dalej.
’ 5t■

W porównaniu z tym urządzenia rafinerii„Gdańsk” Są
nieprawdopodobnie ściśnięte, wprost wchodzą, jedne na dru
gie. Zdziwionym gapiom, mnie między .innymi, tłumaczy się
żc — w przeciwieństwie do „Płocka” — „Gdańsk I” jest ra
finerią zintegrowaną, i że pojęcie to odnosi się nie tylko
do wrażeń optycznych; również procesy nic tylko zazębiają
się, ale i przenikają nawzajem, nawet fachowiec nie zawsze

potrafi wskazać gdzie kończy się jeden, a zaczyna' następny.

Nie
fachowcom pewne wy

obrażenie o integracji u-

rządzeń może dać to, że
trzeba tu było obmyślić

zupełnie nowy schemat orga
nizacyjny; niektóre stanowis
ka, w tradycyjnych rafine
riach ważne, straciły tu rację
bytu. Nie dałoby się wyodrę
bnić zakresu kompetencji i od
powiedzialności poszczegól
nych kierowników.

Oszczędność terenu przy bu
dowie scalonych rafinerii sza
cuje się ńa 50—55 proc, i uwa
ża się za jeden z istotnych
wskaźników nowoczesności za
kładów tego typu.

SWING CIESZĄCY
SAMOCHODZIARZY

Dwie inne cenione cechy —

poziom technologii i rozwiąza
nia chroniące środowisko —

mogę tu przedstawić tylko po
przez wyrywkowe przykłady.

DZIEŃ
Podchorążego

W nocy z 29 na 30 listopa
da 1830 r. słuchacze Szkoły
Podchorążych w Warszawie
rzucili hasło zbrojnego pow
stania przeciwko zaborcy.
Dla upamiętnienia te^o bo
haterskiego zrywu ustano
wiono 29 listopada Dniem

Podchorążego.
Dzień Podchorążego obcho

dzony jest we wszystkich
wyższych szkołach oficer
skich i akademiach wojsko
wych.

‘

W tym dniu wyznacza się
spośród przodujących pod
chorążych honorową służbę
wewnętrzną. Pełnią ją słu
chacze w historycznych mun
durach Czwartaków. Poste
runki honorowe wystawiane
s4 przy pomniku patronów
uczelni, a podchorążowie
pierwszego rocznika składają
wtedy przysięgę. (JB)

uzyskano
tańczącego,

reaktora,

tę zaś
zastosownie
swingującego
automatycznie, co parę
zastępuje reaktory od-

Praw-

Próba zaprezentowania ich w

całości przemieniłaby niniej
szą relację w przysłowiowe
tureckie kazanie.

Oto próbka sztuczek tech
nicznych:

Jednym z głównych produk
tów uruchomionego wczoraj blo
ku paliwowego będzie benzyna
Oi liczbie oktanowej 91—96, bez
czteroetylku ołowiu. Dość wy
soką jakość benzyny, bez szkod
liwego dodatku, uzyska się dzię
ki temu, że blok obejmuje re-

forming katalityczny o dużej
sprawności,
przez
albo

który
godzin,
stawiane do regeneracji,
dziwę dwa grzyby w barszczu —

prawie ■ciągły ruch instalacji
(ilość) i produkt 9 wysokiej i
stałej liczbie oktanowej (jakość).

Tańczącego reaktora nie ma

jeszcze żadna inna rafineria w

Europie.
Jeśli chodzi o zabezpieczenie

środowiska przed ujemnymi
wpływami zakładu to zastoso
wano tu chyba wszystko, co

jest w tej chwili dostępne: trój
stopniowe oczyszczanie ście
ków, hermetyczną aparaturę,
odsiarczanie gazów odloto
wych, pochodnie do bezdym
nego spalania... Po raż pierw
szy. ‘w kraju wszystkie lotne
odpady Drocesów technolo
gicznych będą ujęte w cen
tralny kolektor gazów i po
przez utylizatóry odprowadza -

ne do komina.

SYSTEM ZAPEWNIAJĄCY
SUKCESY

Postęp techniczny w branży
rafineryjnej jest niezwykle
szybki, jeśli jeszcze dziś, z czy
stym sumieniem, można twier
dzić że w Rafinerii Nafty

Gdańsk I” takie czy inne roz
wiązania „etnsowand m -az

pierwszy w Europie, to jest to

wynikiem sposobu w jaki rea
lizowano tę inwestycję, ina
czej niż tó zazwyczaj bywa,
projekty, kontraktację i do
stawy urządzeń, roboty budo-

montażowe, — wszy-
wykonywano równo-

ten nie jest już u nas

często okazuje się że

wcześniej dostarczone
budowy, trzeba rewi-
zmieniać, opracowywać

wy-

wlane i
stko to

legie.
System

zupełną nowością, ale słyszy się
o nitiTnajczęŚciej^w nie’źbjt’ Ai-

łych , okolicznościach, przy usu
waniuskutków, jakichś -.poważ
nych awarii. Na nowych budo
wach stosuje się go. raczej tylko
częściowo i przeważnie.bez zbyt
niego entuzjazmu, gdyż powo
duje on pewne niedogodności, do
których nasze przedsiębiorstwa
budowlane jeszcze nie zdążyły
się przyzwyczaić.

Projekt techniczny, w tym u-

kładzie, sporządza się w oparciu
o niepełne dane; po dostawie u-

rządzeń’
rysunki,
na plac
dowąć i

dokumentację zastępczą
konawcom przysparza to iryta
cji 4 roboty. Ale za tę cenę cy
kle inwestycyjne można skracać
bardzo, wydatnie. Nie darmo
„Czechowice” i „Swiecie” ucho
dzą za wzór, jak szybko daje
się budować. W przypadku ra
finerii „Gdańsk” okres od roz
poczęcia prac projektowych do
uruchomienia bloku paliwowego
— w porównaniu z innymi in

SZKICE W PLENERZE... Fot. W. Burma (Tarnopol)

westycjami tego typu — skróco
no o dwa lata.

I chyba tylko stosowanie
takiej miary jest sensowne.

Samo’ wyliczanie cykli reali
zacyjnych — od Wejścia bu
dowlanych na /plac budowy -

jeśt rozwiązaniem połowicz
nym. Jeśli nawet jakąś fabry
kę zbuduje się szybko, a

przedtem projektowanie trwa
ło parę lat, to taka fabryka
nie ma dużych szans, by w

chwili uruchomienia być jesz
cze nowoczesnym zakładem.

TO PIERWSZY KROK

Na tę skalę, przy tak trud
nej inwestycji, system równo
ległego wykonywania doku
mentacji, dostaw i robót bu
dowlanych, zastosowano po raz

pierwszy, a zdobyte przy tym
doświadczenia są tym cenniej
sze, że w następnej pięciolat
ce mamy budować rafinerię
w Blachowni Śląskiej, potem
jeszcze rafinerie „Gdańsk II”
„Wybrzeże” i „Poznań”...

- Nigdzie też .nie jest powie
dziane, że nowoczesne metody
realizacji . inwestycji można
stosować tylko przy budowie
rafinerii.

A. JĘDRZEJCZAK

Kraków w okresie rewolucji 1905 —1907 (2)

Przed 70 laty
28 listopada
stanęły wszystkie
fabryki...

Przed tygodniem wydrukowaliśmy pierwszą część artyku
łu Tadeusza Wrońskiego- o iffydarzeniach. jakie miały miej
sce w Krakowie w okresie rewolucji 1905—1907. Pziś zamie
szczamy dokończenie tej publikacji. *

W
DRUGIM PÓŁROCZU
1905 R. demonstracje
solidarnościowe trwały

nadal z tą różnicą, że celem
ich stała się walka o po
wszechne prawo wyborcze,
oraz przeciw drożyźjiie. Wiel
kie wiece protestacyjne pod
tymi hasłami odbyły się 24
września 1905 r. na pl. Wielo
pole oraz w Ujeżdżalni Tar
gowskiego w dniu 15. paździer
nika 1905 r. Po zakończe
niu tego ostatniego uiormował
się w ul. Rajskiej pochód,
który na czele z czerwonym
sztandarem ruszył w kierunku
Rynku Głównego. Przy zbie
gu uuc Karmelickiej i Garbar
skiej dro^ę zagrodziła . poli
cja. Doszłó do walki. Po u-

tarczce z policją część demon
strantów dostała się na plac
Szczepański, gdzie została po
nownie zaatakowana przez po
licję, która zgrupowana koło
Teatru Starego z gołymi sza
blami ruszyła na zebrany
tłum.. Robotnicy w odpowie
dzi rzucili się do cegieł i ka
mieni kierując je na atakują^
cych policjantów. Po krótkiej
utarczce demonstranci dostali
się na Rynek Główny gdzie
nastąpiło rozwiązanie wiecu.
Mniejsze potyczki w tym dniu
z policją trwały jednak nadal
w rpżnych punktach miasta, a

szCżegolriię,.. w ul. Gróćzlśiej.,
DO WALKI WŁĄCZY,ŁY,

się rów/nież kobiety, które tak
że żywo interesowały się wy
padkami w Królestwie. W lo
kalu Związku Kobiet, który
mieścił się w Rynku Głównym
13 odbywały się zebrania, na

których omawiano problem
wa^ki o prawa dla kobiet. 22
października 1905 r. w daw
nym pocyrkowym budynku
przy ul. Dietla , odbył się wiec
kobiet, na którym uchwalono
rezolucję domagającą, się roz
szerzenia prawa wyborczego
również na kobiety,

W niespełna trzy tygodnie
po omawianych wypadkach
rpbotryicy Krakowa znów wy
szli na ulicę. 5 listopada 1905
r. w Ujeżdżalni przy ul. Raj
skiej odbył się Wielki wiec, po
którym starym zwyczajem u-

formował się 15-tysieczny po
chód: Wzięła w nim też udział
młodzież, akademicka zorga
nizowana w lewicowej organi
zacji „SDÓ.jnia”. Na czele po-
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ćhodu niesionn tablicę z napi
sem: „Niech żyje rewoiticja w

Rosji” U zbiegu ulic Karme
lickiej i Garbarskiej komisarz1
policji Tomasik usiłował wyr
wać robotnikom cze'rwony
sztandar, ci jednak stanęli w

jego obronie bijąc
' dotkliwie

komisarza i jego pomocników.
Po tym incydencie pochód ru
szył dalej ul. Karmelicką, na
stępnie Szczepańską rozwią
zując się , na Małym Rynku.

INNĄ FORMĄ WALKI o

powszechne prawo wyborcze
były strajki, 1 listopada ,1005
r. socjaldemokracja austriac
ka rzuciła hasło strajku pow
szechnego wyznaczając jego
termin na 28 listopada. W
dniach poprzedzających strajk
odbywały się liczne zebrania
robotników, podczas których
deklarowali oni swój udział
w zapowiedzianym strajku.
Głównym miejscem tych ze
brań była sala stowarzyszenia
„Postęp” przy, ul. Starowiśl
nej 42. 26 listopada 1905 r, w

sali tej odbyło się zebranie
tramwajarzy, ńa którym ogło
sili oni przystąpienie do straj
ku.

W dniu 28 listopada w Kra
kowie stanęły wszystkie fa
bryki, unieruchomiona została
komunikacja, żaden chłop nie
przybył na targ. Strajk ogar
nął wszystkie gałęzie gospo
darki.1 Robotnicy starym zwy-'
czajem zebrali sięW Ujeżdżal
ni na wiecu wznosząc okrzyki:
.Wolność, równość, brater

stwo”, „Proletariusze wszyst
kich -krajów łączcie się”,
„Niech żyje równe, powszech
ne i tajne prawo wyborcze” i
inne. Po wiecu uformował się
olbrzymi pochód. W stronę
Rynku Głównego kroczyli o-

bok siebie ramię w ramię ko
lejarze, tramwajarze, meta
lowcy, robotnicy drobnowar-

sztatowi, budowlani, młodzież
i znaczny odłam inteligencji.
O godz. 16,00 około 60 tys. lu
dzi zebrało się na Rynku
Głównym. Manifestacja ta

była ostatnią w Krakowie w

1905 r.

Rok 1906 przynosi zmniejsze
nie się liczby wieców i demon
stracji, cjiociaż wymowa ich i
siła nie maleją. Świadczy o tym
np. wiec 14 lutego 1906 r„

’ któ
ry zgromadził wielką liczbę
robotników i chłopów niemal z

całej • Galicji zachodniej. Nie u-

; stępował mu pod- względem li
czebności wiec odbyty 24 czerw
ca 1906 r,, który był potężnym
zgromadzeniem ludowym po
nieważ obok robotników wzięło
w nim udział dużo chłopów.

WSPÓLNA WALKA robotni
ków i chłopów zakończyła się ich
zwycięstwem. W styczniu 1907 r.

wyszła ustawa o powszechnym
prawie wyborczym. Robotnicy
jednak nie pozostali bierni. Wy
suwali żądania podwyżki płac,
skrócenia godzin pracy i innych
praw socjalnych. 7 maja 1907 r.

zastrajkowali w krakowskim
/węźle komunikacyjnym robotni
cy I Sekcji Konserwacji Kolejo
wej domagając’ się podwyżki
płac. Pod tym samym hasłem
odbył się w Ujeżdżalni wiec 2

tys, kolejarzy w dniu 8 wrze
śnia 1907 r. Podobny wiec kole
jarze krakowscy zorganizowali
14 listopada 1907 r. Był to wła
ściwie ostatni z wieców w Kra
kowie w okresie rewolucji 1905—
1907

Lata 1905—1907 były dla
robotników ’ krakowskich do
niosłe. Ugruntowały one ich
rolę ’w obozie rewolucyjno-
demokratycznyrn, - były je
dnym z etapów dojrzewania
probletariatu krakowskiego
do odegrania ważnej roli w

latach międzywojennych.
TADEUSZ WROŃSKI
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Nałęczowskie pamiątki

Nałęczowska ekspozycja poświęcona Stefanowi Żeromskiemu.

„Chata” Ste
ina Żerom-
kiego w Nałę-

sy- SKSSK®B®«!»S!ISWSK»B«WiSSSSiSN3BBSBB«S3BS«aaS«OSSBfi®S^^Mauzoleum
na Żeromskiego
— Adama.

Tekst i zdjęcia
JADWIGA RUBlS

Yves Montand

jako«Dziki»
Akcja filmu „Dziki”, którego

realizację rozpoczął Jean
Paul Rappenau, toczy się w

Wenezueli. W rolach głównych
występują: Yves Montand, Ca-
therine Deneuve i Dana Wyn-
ters.

Jest to historia francuskiego
inżyniera chemika, ożenionego
z Amerykanką, właścicielką
wytwórni perfum. Pewnego
dnia mąż rzuca dom, pracę w

firmie żony, by wyruszyć do
Wenezueli, i żyć tam „życiem
dzikiego”, samotnie i. swobod
nie. Pewnego dnia. na> swym
dobrowolnym wygnaniu spoty
ka kobietę „swego życia”. Po
wielu perypetiach niedoszły
Tarzan wraca do Francji.

Yves Montand nad każdą ro
lą pracuje nadzwyczaj dokład
nie. Przez kilka miesięcy gim
nastykował śie intensywnie, bo
jego „Dziki” ma młodzieńczą
sylwetkę. Zapuścił szpakowata
bródkę, a następnie pojechał
ną dwa tygodnie przed ekipą
do Caracas, by „zaaklimatyzo
wać się”, poznać kraj, jego
zwyczaje, (ki)

I

Środa XXV
* * ie umiem na pewno

Ref odpowiedzieć na pyta-
* nie, czy książka taka

mogłaby zostać napisana
przez kogoś młodszego.
Młodszego dd jej autora,
człowieka wkraczającego’ w

schyłek męskiej dojrzałości,
jeszcze nie w starość, ale na

tyle blisko jej progów, by
być świadomym tej blisko
ści. Książki takiej nie mógł
by chyba, napisać ktoś cał- .

kiem młody; nie ma już w

niej tego namiętnego ognia
odkrywanej (ęóź, że po raz

któryś w dziejach ludzkości)
prawdy o świecie i człowie
ku; nie mógłby też napisać
jej mężczyzna w pełni sił
wieku średniego, kiedy to

ogląda się zdobycze
życia ze spokojem
spełnionego zadania,
rozstrzygnięcie
zawsze jeszcze pozostaje tro
chę czasu; tak, mogło to być
dzieło tego schyłku czasu, e-

poki przejściowej I między
dojrzałością a starością, gdy
spogląda się wstecz z melan
cholią towarzyszącą goryczy
niespełnienia, ale perspekty
wa przyszłości każę rozprze-

, szać się niejako z tych nie-

dokonań, widzieć kondycję
ludzfyą jako stan dążenia do

celu, który coraz jawniej po
zostaje nieznany, ale ta nie-

dosięźność przestoje już
przerażać, staje się głęboko
oczywista.

Wtedy to prawdopodobnie

swęgo
dobrze
ana

wątpliwości

Wśród licznych miejscowości
związanych z życiem i twór
czością wielkiego pisarza —

Stefana Żeromskiego, poczesne
miejsce,zajmuje Nałęczów, do
kąd przybył Żeromski z zamia
rem osiedlenia się na stałe. Tu
w roku 1905 zbudował dla Że
romskiego Jan Koszyc - Wit
kiewicz domek w stylu zako
piańskim, tzw. „chatę”, którą
autor „Ludzi bezdomnych” tak
opisał później:

„Budowa chaty na szczycie”
Góry Armatniej „w pobliżu
grupy dzikich drzew, domu
składającego się z jednej, jedy
nej izby, wysokiej i szerokiej
jak spichlerz, o ścianach gład
kich z sosnowyrh drewien, do
której prowadzą zamczyste
drzwi, a zaopatrzonej we trzy
okna ogromne.. Ileż to zabie
gów i kłopotów wchłonęła w

swe ściany ta „chata” za o-

siemset rubli, pracownia, a ra
czej leżalnia”.

Dziś w „chacie”, przy ul. Że
romskiego 2, mieści się mu
zeum poświęcone autorowi
„Popiołów”.

W niewielkiej odległości od
„chaty” znajduje się, zbudowa
ne również wg projektu J. Wit
kiewicza, mauzoleum jedynego
syna pisarza — Adasia/ zmar
łego 31 lipca 1918 r.

W roku bieżącym, poświęco
nym Stefanowi Żeromskiemu,
obok mauzoleum umieszczono
w witrynach, obszerny mate
riał faktograficzny ilustrujący
pobyt znakomitego pisarza w

Nałęczowie. Przyczyniło się to

wybitnie do przypomnienia i
utrwalenia wiadomości o pisa
rzu zmarłym przed półwie
kiem.

narasta nieufność do wszyst
kich dotąd używanych norm

problemowych i artystycz
nych, kanony myśli i więzy
formy okazują swoją sztucz
ność i niewystarczalność. Już
nie marzy się o po,wieściach,
opowiadaniach, reportażach,
o książkach jednorodnych
stylowo, jasno zakompono
wanych. Nie wiem, nie wiem
na pewno, czy tak jest rze
czywiście, czy da się uogól

Co masz na myśli?

Śei/fę/osc
f zfo

nić; taki czas jest jeszcze da
leko przede mną. Ale czytam
książkę Jana Józefa Szcze
pańskiego tak właśnie, jak
by mi się na czas lektury
udzieliła ta świadomość wie
ku, który 'już nie musi ni
czego kreować, już może od
rzucać, mieszać, sobie same
mu udzielać tej wolności

wyboru, którą się dotąd ob
dzielało bohaterów swoich

książek.
„Przed nieznanym trybu

nałem” jest taką książką-
hybryda, decyzją zebrania w

jedną całość rzeczy rzekomo

Polskie
muzea

narodowe
Polsce znajduje się 6

VU placówek noszących
miano muzeum naro

dowego. Zaszczytny ten tytuł
nadawany jest placówkom
muzealnym przede, wszyst
kim - w uznaniu zasług dla

rozwoju nauki i kultury pol
skiej.

Jako pierwsze — miańo to

otrzymało muzeum w KRA
KOWIE, jedno z najbogat
szych i najstarszych w Polsce.
Utworzone ■na podstawie u-

chwały zarządu miasta Kra
kowa z 5 października 1879
r. — do ■pierwszej wojny
światowej było jedyną1 naro
dową placówką muzealną na

ziemiach polskich.
Drągą z kolei placówką u-

honorowaną tym tytułem
było Muzeum Sztuk Pięk
nych^ w Warszawie.

Jako kolejne miano „naro
dowego” otrzymało w 1950
r. bogate w zbiory Muzeum

Wielkopolskie w Pęznaniu.
Na muzeum' narodowe prze
mianowano później w 1970 r.

Muzeum Śląskie we Wrocła
wiu i Muzeum Pomorza Za
chodniego w Szczecinie, a w

1973 r. Muzeum Pomorskie w

Gdańsku,. . .

Ostatnio, jako siódme, mia
no narodowego otrzymało
Muzeum Świętokrzyskie w

Kielcach.

do siebie nie przystających,
różnych stylistycznie, for
malnie, problemowo. Esej o

czytaniu Conrada, szkic o o-

sóbowości ojca Maksymilia
na Kolbe, reportaż z działal
ności sławnej przed kilku

laty z-kilku morderstw ban
dy Mansona, migawką lon
dyńska o nowych wyznaw
cach wschodnich kultów re
ligijnych, list do Juliana

Stryjkowskiego. Niby zbie

ranina całkiem przypadko
wa. Ale nie. Łączy się to

wszystko w cajość przy po
mocy pewnej idei nadrzęd
nej,'a jest nią problem sta
ry jak śu>iat, , a żywy co

pokolenie: względność norm

etycznych, sąsiedztwo świę
tości i zła, wreszcie
uświadomienia sobie
nia jakiejś Tajemnicy, owe
go Nieznanego Trybunału,
przed którym i wobec które
go tłumaczą się albo oskar
żają nasze czyny, nasze sło
wa i dzieła. Bo wszystko —

mówi Szczepański — można

próba
istnie-

IUWI

Rys. E . LUTCZYN

Ilia J. Riepin
wśród krakowskich artystów
W tym roku minęła 45 rocz

nica śmierci liii Jefimowi*
cza Riepina (1844—1930), najwy
bitniejszego przedstawiciela re
alizmu rosyjskiego II poł. XIX

w.

Z talentem malarskim Riepi
na społeczeństwo polskie miało
możność zapoznać się już w 1884
r. Bolesław Prus w korespon
dencji do 5 n-ru petersburskie
go „Kraju” z tegoż roku dono
sił o przybyłej do Warszawy
objazdowej wystawie malarzy
rosyjskich. Czytamy tam m. in.:

„...Jeżeli nie mylę się, kulmi
nacyjnym,.,. punktem . . wyśtawy
jest obraz p, Riepina „Proce
sja”. Przed takim utworem

warto zatrzymać się dłużej, nie

jest to już bowiem dobre malo
wanie, lecz jakby wykład so
cjologii za pomocą metody po
glądowej. Jakież to pyszne fi
gury. (.. .) Już przy wyjściu
spostrzegłem drugi obraz p.
Riepina — „Wariat" (...) Rea
lizm aż kapie...’’. Potem były
następne wystawy. Malarstwo

Riepina było coraz bardziej
wśród Polaków popularne.

Riepin znał twórczość Matej
ki z wystaw, pragnął jednak o-

sobiście poznać polskiego arty
stę i wymalować mu portret.
Wybierając się do Italii, przy
był 3 listopada 1893 r. do Kra-

robić w imię wyższych ce-

lów; niekiedy nawet trzeba.
Ale o człowieczeństwie za
świadcza duma albo pokora
wobec faktu istnienia Wyż
szego Trybunału, który nie
koniecznie musi być Bogiem

■czy inną Siłą Sprawczą. Try
bunałem może być własne
sumienie, drugi człowiek.
Może być wreszcie owo

„coś", o czym nie wiemy, co

iociska się szczelinami w

zwątpienia naszego Rozumu,
co każę pytać o sens, życia,
oddawać się refleksjom o

naturze świata i człowieka.
Nadużycie istnienia tego
„czegoś” może prowadzić do,
zagłady wszelkich systemów
etycznych i egzystencjalnych g
*— to przypadek Mansona.
Pokorna wiara w to „coś”
kazała ojcu Kolbe zastąpić
innego , człowieka w celi
śmierci.. To ona włada decy--
zjami tworzenia dzieł litera
tury i sztuki w utopijne imię
prostowania krzywych dróg
ludzkości.

Uświadomienie istnienia

Nieznanego Trybunału w e-

poce wirówki wartości,
śmietniska etyki i totalnego
zwątpienia może okazać się
ocalające. Albo przynajmniej
krzepiące. Warto sobie cza
sem o tym przypominać.

TADEUSZ NYCZEK

Jan Józef Szczepański.
Przed nieznanym trybuna
łem. Czytelnik, W-wa 1975.

kowa. Było już za późno na

spotkanie z uwielbianym ma-

larzem. Idąc przez Rynek po
dziwiał gotyk, słowiańskie typy
mężczyzn, barwne czerwienią
stroje kobiet jak „u Rusinek”.
I wreszcie zauważył spuszczony
z wieży czarny sztandar, a u

wejścia do mariackiej świątyni
nekrolog: Jan Matejko. Oczom
nie dowierzał. Smutek niewy-
słowiony ścisnął mu serce.

W tej smutnej, pełnej osobi
stego zawodu chwili, poszedł na

ul. Floriańską, odszukać dom,
w którym, mieszkał i tworzy!
mistrz Matejko. . Ciało . Matejki
ak,urąt balsamowano,/. Riepin
nie1 mógł się dostać do domu
Mistrza. Skierował się do gale
rii w Sukiennicach, gdzie od lat

wisiały na czołowych miejscach:
„Bitwa pod Grunwaldem”, „Ko-

, ściuszko pod Racławicami”,
„Hołd pruski”, „Wernyhora”.

Po południu 3 listopada wy
szedł ża miasto, gdzie na Bło
niach odbywały się strzeleckie
ćwiczenia sokołów. Tam ujrzał
Kopiec Kościuszki i znów na
sunęły mu się reminiscencje z

matejkbwskiego płótna z Na-
czelnikie.m . Później na koniu,
wypożyczonym z sekcji konnej
„Sokoła” wybrał się na fortyfi
kacje przy Kopcu.

Krakowskie wspomnienia Rie
pina zawierały też reminiscen
cje z pogrzebu Matejki. Dokład
ny przebieg wizyty można zre
konstruować na podstawie pra
sy. Sprawozdawca „Czasu” w

254 n-rze zwrócił uwagę, iż Rie
pin zachwycał się jednym z o-

statnich dzieł "Matejki — poli
chromią w kościele Mariackim.
Kronikarz „Nowej Reformy" w

254 n-rze podkreślał osobiste

kontakty rosyjskiego malarza i

polską „malarią”: „Wczoraj ca
ły dzień spędził p. Riepin w to
warzystwie wybitniejszych tu
tejszych malarzy (...) Wieczór

przepędził u pp. A. Piotrow
skich, gdzie znów zgromadzili
się najwybitniejsi malarze tu
taj przebywający Aleksander

Gierymski i inni...”. Wizytę pod
sumował reporter „Świata,
stwierdzając na końcu: „Pozo
stał na pogrzebie, złożył wizy
ty najwybitniejszym miejsco
wym artystom, po czym udał

się do Włocłi".

TADEUSZ Z. BEDNARS®

Pamięci
Sergiusza Jesienina

W Riazaniu — miejscu uro
dzenia poety Sergiusza Jesie®1-
na (1895—1925) powstanie pomnik
poświęcony jego pamięci. Rć"

nęcześnie w Baku — mieście, w

którym wielki poeta przeby**
’

przygotowuje się otwarcie m“
zeum. Zbiory udostępnione 1

staną publiczności w pięćdziesi
ciolecie śmierci poet^
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Te wspaniale
ciuchcie!

(KORESPONDENCJA Z LONDYNU)

„W XVIII i w początkach XIX wieku kopalnie węgla na

Durham miały kłopoty z transportem węgla do
takich ośrodków, jak Stoeton, Darlington i na wybrzeże, skąd
węgiel płynął statkami do Londynu i na eksport” - pisze
autor książki pod tytułem „Raił 150”. I tu sprawdziło się po-
wiedzenie o potrzebie, która jest matką wynalazków...

Pierwsza kolej na świecie, ti-
ruchomiona uroczyście 27
września 1825 roku, powsta

ła z myślą o transporcie tpwa-
rów, a nie ludzi, choć w pierw
szym przejeździe na trasie Sto-

cto'n—Darlington uczestniczyło
kilkaset osób. Parę tysięcy na
tomiast próbowało się z nią
ścigać, ale nawet i ci na koniach

odpadli, gdy lokomotywa roz
szalała się i osiągnęła szybkość
15 mil! (24 km).

BANK OF ENGLAND.

ZADRŻAŁ
W POSADACH

Dzieje brytyjskiej kolei to
storia konkurencji zaciętej
bezsensownej. Oglądałem
podlondyńskim Muzeum Histo
rii Transportu mapę sieci kole
jowej z 1900 roku. Trasa Bir
mingham—Londyn — trzy linie,
Londyn—Glasgow — dwie linie.
15 wielkich miast Anglii łączyły
ze stolicą dwa konkurencyjne

hi-
i

w

Przed

Kolumbem?
LISTA DOMNIEMA

NYCH odkrywców Amery
ki w epóęe prekolumbij--
sklej rośnie nieustannie.
Nowe rewelacje, wymaga
jące przy tym gruntownego
zbadahia, miałyby świad
czyć o poprzednikach Krzy-
szofa Kolumba.

Dr Barraclough Feli z

Muzeum Zoologii Porów
nawczej przy uniwersytecie
w Harvard donosi o odkry
ciu w stanie Massachusetts
głazu z wyrytą następującą
inskrypcją w piśmie fenic-
kim: „Niech będzie wiado
mo o objęciu w posiada
nie. Nie zmieniać tych
słów. Hannon bierze władz
two nad tym miejscem”.

POWSTAJE KWESTIA,
o jakim Hannonie jest mo
wa w napisie? Czyżby
o żeglarzu z piątego stule
cia przed naszą erą, księciu
Kartaginy i wasalu Hirama
III, króla Tyru, najpotęż
niejszego państwa — mia
sta Fenicji? Dr Barraclough
Feli sądzi, że inskrypcja ta
rzuca nowe światło na inne
ślady .odkrycia kontynentu
amerykańskiego przeż Kar-

tagińczyków,’ znalezione w

Kanadzie, ^Meksyku, Ame
ryce Południowej.

Jednak pewien erudy-
ta z Pekinu utrzymuje z

kolei, że w czwartym wie-
, ku przed naszą erą, pięciu

Chińczyków — marynarzy
zdołało dotrzeć na

’ swoim
statku do brzegów Meksy
ku, wywierając tam nastę
pnie znaczny wpływ na

kulturę Azteków. .

REKORD PRETENSJI
historycznych ustanowili
Turcy, którzy przypisują
pierwsze odkrycie Nowego
Świata w piątym... tysiąc
leciu przed naszą erą że
glarzom, pochodzącym z

Azji Mniejszej — Anatolii.
Mieli oni poznać cywiliza
cje indiańskie z zasadami

budowy piramid, ustalony
mi dzięki wznoszeniu W
Mezopotamii monumental
nych gmachów, znanych
pod nazwą „ziggurat".

Czemu jednak po tylu
rzekomo najwcześniejszych
odkryciach, zapomniano o

Ameryce na czas tak długi,
bo aż do wyprawy Kolum
ba? (rj)

tory. Żeby postawić kropkę nad
••i” — dodajmy, że ich szero
kość była też różna...

Nie było też w jińerwśzym ó-
kresie, istnienia kolei ogólnokra
jowego rozkładu jazdy, zyski
natomiast

pewnym
kompanie, których własnością
były koleje, dysponowały takim

kapitałem, że zadrżał' w posa
dach Bank of England — siła i

ostoja tego kraju. Właściciele,
jak gdyby tych zysków było im

mało, wykupywali przedsiębior
stwa prowadzące transport bar
kami rzecznymi, powozami za
przężonymi w konie tylko, po
to, aby po przejęciu ich na
tychmiast je zlikwidować. W
ten sposób pasażerowie musieli
się przesiąść na kolej.

Nie ulega wątpliwości, że ko
lej' żelazna stymulowała pow
stawanie nowych osiedli i miast,
że dzięki niej handel wewnętrz
ny i eksport otrzymały narzę
dzie ekspansji. Kolej, dawała
też zatrudnienie setkom tysięcy.
W czasach królowej Wiktorii 4

procent ludzi pracowało na

lei bądź dla kolei.

były ogromne. W
momencie prywatne

stwierdziła, że wyczerpanie
pracowników kolei to pierwsza
przyczyna .wypadków.

Takie warunki pracy musiały
budzić sprzeciw, kolejarze mo
gli się bronić będąc zorganizo
wani. Tak doszło do powstania
ich związku zawodowego i pier
wszego strajku powszechnego w

1911 roku. Na skutek żądań o-

pinii publicznej wprowadzono
nowoczesny system hamulców i

sygnalizacji. Wreszcie parlament
postanowił ukrócić niszczącą
konkurencję. 120 różnych kom
panii zmuszono do połączenia
się w 4 wielkie przedsiębiorst
wa, co. umożliwiło dopiero pew
ną standaryzację lokomotyw,
Wagonów, szerokości torów.

SZAŁ RETRO,
CZVLI NOSTALGII

ko-

KATASTROFY
I REFORMY

W 1873 roku dopiero, a

prawie 50 lat po uruchomieniu

pierwszej linii, wprowadzono
wagony sypialne na długiej trasie
Londyn—Glasgow. W wiele lat
później pojawił się pierwszy wa
gon restauracyjny. Przez dzie
siątki lat na długich trasach po
ciąg zatrzymywał się na stacji
w porze lunchu, pasażerowie

’

wysiadali na pół' godziny.
W 1891 roku dopiero wprowa

dzono pierwszy • wagon, który
miał korytarz. Przedtem nie bu
dowano takich wagonów dla
jednej przyczyny: zmniejszało
to ilość miejsc siedzących, a

więc zmniejszało zarobek kom
panii. Pogoń za dochodami do
prowadziła jednak do tego, że

kolej zaczęła te zyski tracić, bo
wiem jazda stała się niebezpie
czna i ludzie zaczęli od kolei'
stronić. Cała seria katastrof
spowodowała, że parlament mu-

siał wkroczyć i zbadać przy
czyny wypadków. W 1866 roku
zawiadowca stacji pracował
przez 3 dni po 13,5 godziny dzien
nie, a w pozostałe dni po 18,5
godzin. Komisja parlamentu

więc

Główne uroczystości 50-łecia
trwają już od wiosny w północ
no-wschodniej Anglii koło Dar-

lińgton, gdzie odbywają się de
filady starych lokomotyw, ciąg
nących śmieszne, małe Wagoni
ki. W miejscowym muzeum o-

glądam zdjęcia z uroczystości
jubileuszowych 50-lecia i 100-le-
cia. Istny szał retro! Panowie
w cylindrach i frakach, panie w

sukniach do ziemi, zapiętych po
szyję.

Angielskim odpowiednikiem
naszego modnego określenia re
tro jest nostalgia. Kochają An
glicy tę swoją kolejową nostal
gię, a konkurencja z XIX wieku,
umożliwiła im to w skali ma
sowej. Ten bezsens spowodował,
że wyprodukowano setki róż
nych parowozów i wagonów,
które dziś są eksponatami w:

setkach muzeów. Jedno takie wi
działem na wyspie Wight, Dwie
łokomotywki, jeden wagon,- pa
rę znaków sygnalizacyjnych. O-

glądałem to ze znajomym i ko
mentowaliśmy nasze spostrzeże
nia w języku polskim, na co

przysłuchujący się nam właści
ciel zapytał w pewnym momen
cie: — Panowie, a co teraz pro
dukuje Cegielski?

Na tej samej wysepce oglą
dałem stację z XIX wieku za
chowaną w takim stanie, w ja
kim była przed 80 laty. I za
skoczyło mnie nie to, ,źe można

przejechać się pociągiem rów
nież sprzed 80 . lat, ale
wieczorem, gdy kolejka
czyła kursy, przyszło
dziewcząt z miejscowej
i wypucowało lokomotywkę,
tak jak' my dziś myjemy samo
chody. Cała obsługa tej stacji,
poza maszynistą, pracuje bez
płatnie. Oto potęga retro — czy
li nostalgii...

AŃDRZEJ BRONIAREK

to, że
zakoń-

kilka
szkoły

Czy i kiedy
wymarły mamuty?

nie są.
jeszcze
dopie-

dniuch
na u-

„otrzę-

nudniejszych wykładach, już
mają możliwość krztusić się
śznycłami w swojej stołówce,
już narzekają na brak niektó
rych podręczników, już nie mo
gą spać, kiedy koledzy hałasu
ją, już ich upaja możliwość pa
lenia bez chowania papierosów
w rękawie, już zebrali pierwsze
oceny niedostateczne, ale,,, pra
wdziwymi studentami
Dokładniej — nie byli
w październiku, bowiem
ro po kilkudziesięciu
pierwszych doświadczeń
czelni zaserwowano im

siny". Tradycyjne: z zębatą pi
łą, nożycami, chłostaniem, pi
ciem specjalnie przyrządzonej
mikstury (pieprz, \papryka, olej
rycynowy, budyń), i przyrzeka
niem, że niczego dobrego pod
czas studiów nie będą się spo
dziewali, a mają być posłuszni,
pokorni i z zapałem nauki po
bierać...

Fotoreporter był świadkiem
otrzęsin” na wydziale rolni

czym .krakowskiej Akademii

Rolniczej, Tych, którzy pomy
słowość kolegów „otrząsających”
przetrzymali — przyjęto do
SZSP. Z

Fot. Jacek WCISŁO

KDEDY WYGINĘŁY MA
MUTY? Tym problemem
zajmują się już od prze

szło 100 lat biolodzy, paleon
tolodzy i geolodzy. Mamut —

potężny polarny słoń

Prawda, ze jestem schludny.*

współcześnie z człowiekiem.

Przypuszcza się, że zwierzęta
te wyginęły lub zostały wy
tępione przez człowieka u

schyłku paleolitu, tj. około.
15—10 tys. lat temu.

Ostatnio naukowcy radziec
cy doszli do wniosku, że ma
muty wymarły dużo później
niż to się powszechnie przy
puszcza. Niektórzy nie wy-'
kluczają, że przetrwały one

do dziś w niedostępnych za
kątkach Syberii lub Alaski.
W ciągu ostatniego ćwierć
wiecza zbadano w Związku
Radzieckim liczne . cmenta
rzyska mamutów oraz poje
dyncze "'okazy tych zwierząt
zakonserwowane w lodzie.
Okazało się, że mamuty były
doskonale przystosowane do
warunków polarnych, ale ży
ły raczej w środowisku leś
nym. Zwierzęta te egzysto
wały w warunkach klimaty-,
tznych
żonych
jących
berii.

Prof.
nek

_____

...

kraińskiej SSR — doszedł do

wniosku na podstawie badań

paleontologicznych, że ma
muty żyły jeszcze w począt
kach I tysiąclecia p.n.e. ńa

zachodniej Syberii, na Uralu,
a nawet na Powołżu. Mogły
więc przetrwać i do naszych
czasów.

DOKŁADNIE ZEBRANO i

przeanalizowano wszystkie
relacje mówiące o znalezieniu
śladów lub spotkaniu żywych
mamutów. W połowie XIX

i przyrodniczych zbli-
do warunków panu-

współcześnie' na Sy
. Pidopliczkp — czło-
Akademii Nauk U-

w. pierwsi myśliwi, i poszu
kiwacze złota’, którzy docie
rali do północnych wybrzeży
Alaski słyszeli od miejsco
wych. Eskimosów opowieści o

wielkich włochatych słoniach
zamieszkujących najbardziej
niedostępne rejony tego kra
ju. Zachowała się relacja
dwóch radzieckich’ myśli
wych, którzy w 1920 r. nad
rzeką Taz między Obem a

Jenisejem natrafili na ślady
ogromnych zwierząt. Ruszyli
tym tropem i po 3 dniach
spostrzegli W odległości 1,5
kilometra kilka ogromnych,
włochatych słoni. Później, w

. latach trzydziestych, kilka-
. krotnie spotykano tajemnicze

ślady nie pasujące do żadne
go ze znanych na Syberii
zwierząt. Myśliwi widzieli też

pokrytego sierścią słonia w

Jakucji. Ostatnie meldunki o

tropach mamutów pochodzą
z 1965 roku. Ślady te znale
ziono w północnęwschodniej
Jakucji i na Cziikotce.

RELACJE O ŚLADACH MA
MUTÓW na Syberii wzbudzi
ły zainteresowanie naukow
ców. Niedawno zorganizowa
no przy współpracy Lenin-

gradzkiego Instytutu Zoolo- ■
gicznego i jakuckiej filii Sy
beryjskiego Oddziału Akade
mii Nauk ZSRR specjalną
ekspedycję w celu zbadania
wielkiego cmentarzyska ma
mutów'w północnej Jakucji.
Ekspedycja ta otrzymała też
zadanie zebrania materiałów

potwierdzających możliwość
istnienia współcześnie mamu
tów na Syberii, (mąrk)
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Mrówki faraona
Chcąc nie chcąc coraz wię

cej lokatorów nowych blo
ków „współżyje” z mrówka2,
mi faraona. Gdy to sąsiedz
two staje się już zbyt uciąż
liwe, łudzić decydują się na

odmrówczanle. Trzeba jed
nak pamiętać, że tę akcję
przeprowadza się przy uży--
ciu -silnie toksycznych środ
ków i nie należy lekceważyć
względów bezpieczeństwa.

O tym, że na przeciąg 24

godzin musi się bezwzględnie
hpuścić mieszkan|e, wiedzą
•wszyscy zainteresowani) * *

prostu nie wolno roz[
akcji dopóki w bloku pozo
stała choćby jedna osoba. O-

puszczając mieszkanie trzeba
też zabrać z sobą psy, koty,
kanarki i inny „żywy inwen
tarz”, domowy.' Wcześniej
trzeba jednak wykonać cały
szereg zabiegów. przygoto
wawczych, aby nie narazić
się później na przykre nie
spodzianki. ,

Chemiczne środki stosowa
ne przy niszczeniu mrówek
faraona, działają nie tylko
na organizmy zwierzęce, ale
również na roślinne. Dlatego
wszystkie nasze pieczołowicie
pielęgnowane cissusy,' trzy
krotki i inną zieleń trzeba
za wCzasu oddać,pod opiekę

Uszczelniamy
siwak

Siwak — wazon, lub dzban,
czy misa z niepolewanej cie
mnoszarej glinki — jest mi
le widzianą dekoracją nowo-

cżesnych mieszkań.: Ma jed
nak pewną wadę: trudno w

nim trzymać świeże kwiaty,
bo woda przenika przez po
rowatą 1 ściankę i tworzy
brzydkie zacieki na meblach,
albo podłodze. .

'

Oczywiście można w siwa
ku umieścić suche rośliny —

pęk złocistych nieśmiertelni
ków, ozdobne „osty”, rcm-

pozycje z traw, także kwiaty
z Cepelii — ale to .raczej w

zimie, latem o Wiele wdzięcz-
hiej wyglądają w nim mar-

gerytki, dalie, czy gladiole.
W tym celu, trzeba jednak

siwak „zaimpregnować” Mo
żna to uczynić rozprowadza
jąc po wewnętrznej - po
wierzchni roztopiony wosk,
lub stearynę, ale najprościej
jest uciec się do starego i nie
skomplikowanego sposobu:
zakwasić w . siwaku mleko
(nie należy go później prze
znaczać do spożycia). Trzeba
go nalać - tyle, by sięgało
przynajmniej do 1/3 wysoko
ści ścianek. Mleko trzymamy
w siwaku kilka dni, potem
myjemy jego wnętrze -sta
rannie zimną wodą i już bez
obawy wstawiani} doń kwia
ty.

znajomych i przynieść, je z

powrotem dopiero po całko
witym sprzątnięciu mieszka
nia. Wszystkie plastykowe
pojemniki chowamy' do sźa-

. fek, gdyż mogą na nich pow
stać zaćieki
Lepiej też
wńerzchu
szklanych,
micznych
muszą być odsunięte od ścian.
Największy kłopot jest z dy
wanami — nie można ich
wf^MŚć z ęiiesżkania, bo też

jj ó ^SaJńyć
począć?; *wek, a pózostawićąną poffiio-

i odbarwienia,
nie zostawiać na

kryształowych,
a zwłaszcza cerą-
flakonów. Meble

dze — też niedobrze. Najlep
szym wyjściem jest zwinię
cie w luźny rulon, który u-

mieszczamy z daleka od
ścian.

Osobny problem to żyw
ność. Trzeba ją zabezpieczyć
w szczelnych puszkach i po
chować .do szaf, lub lodówek.
Wszystko, co przez zapo
mnienie pozostało na wierz
chu, musi być zniszczone.

Ro powrocie dó odmrów-

■czonego mieszkania czekają
nas generalne porządki: my
cie podłogi, okien, wyposaże
nia' kuchni, dokładne prze
tarcie ściereczką powierzchni
mebli, trzepanie zasłon, i dy
wanów.

Wydeptane icleiki

m. łownie.
ńk.-fa . ^ihii, A-B . zaczepiły
l\l mnie dwie panienki i
- prosiły o wskazanie

punktu usługowego, w któ
rym

'

mogłyby coś nagrać na

taśmie' czy płycie. -Niestety,
nie umiałam skierować ich

pod właściwy adres — odesz
ły poważnie zasmucone.. Ja
natomiast przypomniałam so
bie czytaną niedawno infor
mację na temat wprowadze
nia do jednego z dużych
sztokholmskich domów towa
rowych nowości w postaci
magnetofonowej książki ży
czeń' f zażaleń. W specjalnym
pomieszczeniu klient może
przekazać do mikrofonu swe

uwagi ńa temat pracy i zao
patrzenia placówki. Jego spo
strzeżenia nagrane ńa taśmę
są przedmiotem porannej od
prawy kierownictwa z per
sonelem,.

Znamy doskonale przeszko
dy piętrzone na drodze
śmiałka, który pragnie u-

wiecznić swe — zazwyczaj
mało pochlebne — spostrze-I

Niektóre z nich jedli już Adam i Ewa, inne — odkrywał
człowiek stopniowo, poznając lepiej swą matkę-ziemię i jej,
obszary, jeszcze inne — nauczył się hodować sam, stosując
przemyślne krzyżowania nasion. Jak łatwo się domyślić, cho
dzi tu o jarzyny. -
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początkowo

z Chin.
1500 ro-

i Arme-

Krety. Do Polski
„włoszczyzną" kró-

— od najdawniej-
jedna z podstawo^
w polskim jadło-

porastała

cenione w sta-

dopiero za

czasów zaczęły
się :przedostawać do „barba
rzyńskiej Europy”. Był to dłu
gi proces. Dopiero pod koniec
VIII w. mądry Karol- Wielki
rozkazał ńa terenie swego'im
perium zakładać ogródki (jak
byśmy to dziś powiedzieli
„działkowe”) i uprawiać ja-
.rzyny, a przecież jeszcze Anna
Boleyn, żona Henryka VITT
(XVI wiek) piła na śniadanie
•dzban piwa, zagryzając sło
niną, wtedy bowiem w Anglii
o jarzynach nie było jeszcze
moWy. W Polsce, najazd ja
rzyn,-do dziś w- pewnym ze
stawie -nazywanych „włosz
czyzną”, zaczyna się od cza
sów królowej-Bony, która oży
wiła staropolską mięsno-ko
rzenną kuchnię, podobnie zre
sztą jak Katarzyna Medycej-
ską, która to samo wiano wnio
sła dó kuchni francuskiej.

A oto personalia niektórych z

naszych „dobrych znajomych”:
BÓB — jak wiele innych strącz

kowych pochodzi z .Egiptu,- Po,
Wiedzonko „dać komuś bobu”
znaczy „dać mu szkołę”;

BRUKIEW — pochodzenie jej
jest nieznane. W Polsce poja
wia się w X wieku,

BURAK — pochodzi
Znany był także już w

ku przed n.e. w Asyrii
riii. Na Rusi uprawę buraka za
częto w X w., w Europie za
chodniej — w dwa wieki póź
niej.

CEBULA —

’ pochodzi z Egip
tu, skąd rozprzestrzeniła się na

cały Bliski Wschód. Rzymianie,
chcąc pogardliwie określić bar2

barzyńcę, nazywali' go „cebulo-
żercą” choć sami... bynajmniej
mą nie gardzili.

CHRZAN. — wszedł u nas do
powszechnego /■użytku '

w- XV-
wieku. GórnhSti f Rej "wymie
niają chrzan' jhkti fośiińę przy
prawową. Przydatność chrzanu
w naszym jadłospisie zaprzecza

. pogardliwe . określenie, źę coś
jest „do chrzanu” czyli — dó ni-'

‘

.czego.
CZOSNEK — przysmak Gre

ków, Rzymian i mieszkańców
Bliskiego Wschodu, uważany był
długo- przez Słowian za środek
chroniący przed nieczystymi si
łami. Początkowo stosowany był-
wyłącznie W lecznictwie.

FĄSOLA — przybyła
ryki do Eurojiy dopiero
w.

GROCH — jest bodaj
szą jarzyną znaną na

■-kontynencie. Używano gó też dó;
tajnych głosowań (Grecja): czar
ne ziarna . znaczyły — nie, jasne
— tak. W Polsce groch znano od

z Ame-
w XVI

najstar-
naszym

żenią w książkach -życzeń i
zażaleń, znajdujących się w

naszych placówkach handlo
wych, /gastronomicznych, u-

sługowych. Przede wszystkim
takiej książki na ogół .nie o-

trzymuje. W tym. miejscu na
leżałoby uznać sprawę za za
kończoną, ale wcale tak nie

jest, gdyż przy okazji wy-
bycha zazwyczaj kosmiczna
awantura, w rezultacie któ
rej niedoszły pisarz zostaje
zmieszany z błotem w czym
dzielnie sekunduje persone
lowi placówki kolejka klien
tów ocze,kujących załatwie
nia swych spraw

Jeśli zaś — co zdarza się
nad wyraz rzadko — zdoła
uwiecznić swe uwagi — to i
tak z góry wiadome, że nic
z tego nie wyniknie, gdyż za
pobiegliwa obsługa znajdzie
natychmiast innych klientów
lizusów, którzy ńa piśmie, w,

żywe oczy: zaprzeczą nawet'

najoczywistszym prawdom.
Postulowałabym Więc w

jakimś'określonym historycz-

najdawniejszych Czasów, podob
nie jak i kapustę; O różnorod
nych wariantach w jakich stoso
wano je w naszej kuchni świad
czyć może powiedzonko „groch
z kapustą”, oznaczające pomie
szanie wszystkiego ze .wszyst
kim

JARMUŻ" — dotarł do nas z

Europy zachodniej w XIV w.

Był ponoć przysmakiem królew
skiej pary; Jadwigi i Jagiełły

KALAFIOR (podobnie jak
labirynt Mińosa i kaloryfery)
jest rodem z

dotarł wraz z

lowej Bony;
KAPUSTA

szych czasów
wych jarzyn
spisie, . .

_

„dziko”: Z czasem bigos stał .się
narodową potrawą Sarmatów.

KARCZOCHY — po arabsku
— alcharczuf. Były specjalnością
wybrzeży Morza Śródziemnego.
Jadali je chętnie' Zygmurit
August i Napoleon (w ostrym
sosie)

KUKURYDZA — pochodzi z

Ameryki Środkowej, gdzie pie
czono z niej smąkowite placki
„tortiłlas”. Pierwsi w Europie
zaaklimatyzowali kukurydzę
Mołdawianie ' i Ukraińcy, w

XVII wieku. <

MARCHEW — znana już Gre
kom i Rzymianom przed dwu i
pół tysiącami lat, na stoły po
zostałej części, Europy trafiła

dopiero w XIV wieku.
OGÓREK — pochodzi z Indii.

Do Polski dociera ż .Niemiec za

czasu pierwszych' Piastów. Śred
niowieczna medycyna żalecała go
jako środek przeciwgorączkowy.-
.Czyżby ątąd szło powiedzonko
„sezon ogórkowy”, oznaczający
stagnację?

PAPRYKA — bez której nie
;ma dziś węgierskiej, bułgarskiej,
jugosłowiańskiej., -czy. -rumuńr
skiej kuchni, jest produktem
południowoamerykańskim.

PIETRUSZKA
dem z Sardynii,
wraz z królową

POMIDORY —

sadzone były początkowo w Eu
ropie jako roślina ozdobną, a

owoce' Jej nazywano „złotym
jabłkiem” (dosłownie tłumacze
nie z włoskiego) lub „jabłkiem
miłosnym”. Konsumpcję ich
rozpoczęli na masową skalę
Włosi.

PORY — pochodzą z Egiptu,-
gdzie zachował się przepis ku
linarnego ich zastosowania, spo
rządzony w/g wskazań samego
Cheopsa (tego .od, piramidy). Ce
sarz Neron przed występami
śpiewaczymi spożywał pory na

surowo ząmiaśt żółtek,

ro-

nas

— specjał
trafił do

Boną.
rodem z Peru,

nie .'czasie wprowadzenie i u

nas takich zacisznych pomie
szczeń z magnetofonem, do

■którego -klient mógłby się
wyżalić, nie żebrząc o klucz,
cd pokoiku, ani o otwarcie

szuflady, w której spoczy
wałby zapewne zepsuty ma
gnetofon, ani - też obawiając
się sprostowań innych usłu
gobiorców. Nie byłby tam też
legitymowany, ani uświada
miany co do zdania obsługi
na temat jego osoby a także
stosunku "do jego zażalenia.
Po prostu mógłby się'spokoj
nie wygadać, zrzucając cały
ciężar z Serca. Rzekłby na

przykład do mikrofonu:
. Nie mogę patrzeć spokojnie
jak w „samach” liczne pa
nienki podpierają ściany, pa
trząc na ręce klientów: esy
aby nie przylepiła się do "nich
kostka masła lub tabliczka
czekolady Uważam to za

całkowicie nieskuteczne ■i
mocno nieprzyjemne. Wołał
bym, aby urocze dziewczęta
zajęły się’wytarciem kurzu z

RZEPA — o starożytności jej
występowania na ziemiach pol
skich świadczy już imię Rzepi
chy. Początkowo; w postaci sma
żonej, zastępowała z powodze
niem ziemniaki.

SAŁATA — pochodzi z wy
brzeży/ Morza Śródziemnego.
Stosowano ją także przeciw
bezsenności (recepta dr. Gallena
— II wiek p.n.e.). Cesarz Dio
klecjan-, namawiany (po abdy
kacji) do powrotu ńa tron, miał
rzekomo odpowiedzieć przyja
ciołom: „Czy widzicie tę piękną
sałatę, którą właśnie w swym
ogrodzie wyhodowałem? •

SOCZEWICA — dotarła z Azji
zachodniej Była jedną z najpo
pularniejszych potraw na Bli
skim i Środkowym Wschodzie,
o czym świadczy biblijna przy
powieść o misce soczewicy Eza-
wa, który sprzedał swe pierwo-
rództwo. (

SZPARAG — rodem z półwy
spu Iberyjskiego spopularyzo
wany we Włoszech w dziele
rzymskiego agrariusza Columel-
li o uprawie jarzyn pt. „De re

rustitea”.
SZPINAK — pochodzi z Ara

bii (isbinakh) skąd — przez Per
sję — trafił w XV ,w. do Euro-;
py-

ZIEMNIAK — ojczyzną- jego
byłą Ameryka Południowa i
Środkowa. .Przywiózł go Ko
lumb, Do Polski'pierwsze-ziem
niaki dowieziono w taborach
Jana III po.victorii wiedeńskiej,
ale masową jego uprawę- roz
poczęto dopiero w XIX w. w

okresie Księstwa Warszawskie-

Opracował: S. H.

Redaguje mistrz międzynarodowy
W Moskwie zakończył się

niedawno doskonale obsadzony
turniej * międzynarodowy, po
święcony pamięci wieloletnie
go mistrza śwjąta Aleksandra
Aljechina. Zwycięzcą turnieju
został arcymistrz Jefim Geller
przed eks-mistrzem świata
Spasskim. Arcymistrz Geller
od ćwierć wieku już. należy do

elity najwybitniejszych, szachi
stów świata. Oprócz znakomi
tych rezultatów sportowych
ma również duże osiągnięcia
jako teoretyk, szachów. W tur
nieju Aljechina Geller odniósł;
efektowne i przekonywające,
zwycięstwo, kończąc go bez

porażki i wygrywając między
innymi z takimi asami szacho
wnicy; jak: Spasski, Tal czy
Korcznoj. Prezentujemy efek
towne zwycięstwo arcymistrza
Gellera odniesiony nad mi
strzem ZSRR arc. Bieljawskim.

butelek wina czy słoików
dżemu, z puszek groszku i w

ogóle sklepowych półek.
Lub też/ Prosiłbym, aby pa

nie fryzjerki, manicurzystki,
pedicurzystki itp. starannie

zdezynfekowały narzędzia
swej pracy po każdorazowym
zabiegu.

Zresztą co tu dalej wymie
niać — każdy z nas mógłby
nagrać pięciogodzinną taśmę
życzeń i zwierzyć mikrofono
wi to czego najczęściej nie o-

śmiela się powiedzieć wprost,
nie mówiąc ą wpisaniu tego
do książki życzeń i zażaleń,
przechowywanej ż takim pie
tyzmem, że. nawet kasy wraz

z całą gotówką są łatwiej do
stępne.

Nie .wiem o \ ile nowość

wprowadzona do szwedzkie
go domu towarowego przy
czyniła się do poprawy jego
działalności. Jedno jest pew
ne: pozwala ona klientowi na

wygadanie się, a to już wie
le. »

MARIA KWIATKOWSKA I

— Jerzy Kostro

GELLER
k

BIELJAWSKI

na szachcrw-

16.cd5 ed5

Ofiarowując
pozycje bla

-Pozycja diagramu powstała po
15-tu posunięciach, białe nieco ry
zykownie rozegrały debiut i w re
zultacie inicjatywą przeszła*w rę
ce grającego czarnymi Gellera.
Warto prześledzić jak' łatwo, a za
razem efektownie czarne figury
zaczynają dominować

nicy.
Nastąpiło 15,..a5J

17.Gd5 Kh8 18.He3.

piona czarne osłabiły
łego monarchy i w związku z po
wyższym białe dążą dó uprosz
czeń. Geller-udowadnia jednak, że
i bez hetmanów biały- król nie
może czuć się bezpiecznie. 18...Hel
19.Ge3 Gg4 ZO.Wdfl a4 21.Sal. Je
śli 21.SC5 to Sd5 22.Sd5 Gc5 23.GC3
Wf5 z materialną przewagą

’ czar
nych.

21.. .a3 22.Gb3 Sa5' 2^Sc2 Sb3 24.aM

a2 25-Sal. Wariant 25.Sa2 Waż
26.Sb4 Wc8 27.Kbl Gf5 28.Ka2 Wa8

kończy się matem.
25.. .Wac8 26.Gd4 Wfd8 21.GI4

gf6 28.h3 Wc3! i białe poddały nie
czekając na 29.be Ga3 30.KC2 Gf5

1 ZADANIE 31

Białe zaczynają 1 wygrywają-
Rozwiązanie prosimy przesłać na

adres redakcji — Wiślna 2.
, Rozwiązanie zadania 30: 1— HĆ4
2.Khl He4 3-Hel Hd3 4,Kgl Hd4
5.Khl Hd2 0—1 Łowckl — Tewta-
kower Łódź 1937.

Nagrodę książkową za rozwią
zanie zadania 28 otrzmuje p. Ma
rian Kirstein, ul. Boi. Wstydliwe
go 23. 34—400 Nowy Targ — Jedy
ne prawidłowe rozwiązanie. — Gra"

tulujemy.
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punkty informacyjne
w uczelniach

większości krakowskich
tókół wyższych organizacja stu
dencka uruchamia dla kandyda
tów na studia punkty, gdzie mo
żna zasięgnąć informacji na te
mat kierunków nauki, specjali
zacji, programów studiów etc.

punkty te, mieszczące się w lo
kalach Rad Uczelnianych SZSP,
czynne są we środy w godzinach
16—18, a informacji zasięgać mo
żna osobiście, telefonicznie lub
listownie.

Podajemy adresy i numery te
lefonów punktów informacyj
nych: Akademia Górniczo-Hutni
cza, al. Mickiewicza 30, bl. A—O,
tel. 319-65, Uniwersytet Jagielloń
ski, al. 3 Maja 5, tel. 337-76, Po
litechnika Krakowska, ul. War
szawska 24, tel. 357-82, Wyższa
Szkoła Pedagogiczna, ul. Podcho
rążych 2, tel. 747-77, w. 260, A-
kademia Rolnicza, ul. Ziaji 10/12,
tel. 563-18, Akademia Wychowa
nia Fizycznego, ul. Przemyska 3,
tel. 274-25, Akademia Medyczna,
ul. Grzegórzecka 20, tel. 236-40,
w. 739.

Budowniczowie i górnicy
kopalń surowców chemicznych

Dziś w Krakowie przebywa 500 przedstawicieli kolekty
wów kierowniczych i załóg wszystkich polskich kopalń i za
kładów przetwórstwa surowców chemicznych. Biorą oni
udział w tradycyjnej Barbórce zorganizowanej przez Zjedno
czenie Kopalnictwa Surowców Chemicznych. W szczególności
są gośćmi, jednego z przedsiębiorstw podlegającego również
temu Zjednoczeniu: krakowskiego „Hydrokopu”,. obchodzą
cego 10-lecie istnienia.

Z okazji tego jubileuszu zało
ga „Hydrokopu” otrzymuje
piękny prezent w postaci nowo
czesnego zaplecza warsztatowe
go, sprzętowego, transportowe
go, magazynowego i laborato
ryjnego, które wyrosło przy ul.
Siewnej. Na dziedzińcu urządzo
no stałą ekspozycję szkoleniową, głą-

Jedna
tanki w

wydobywczych so-

rejonie Bochni.
Fot. Jadwiga Rubiś

która prezentuje obudowę gór
niczą kopalń surowców chemi
cznych wraz z urządzeniami. Po
otwarciu i zwiedzeniu nowej ba
zy zaplecza „Hydrokopu” goś
cie uczestniczyć będą w spotka
niu, jakie z okazji Barbórki, od
będzie się w kopalni soli w Wie
liczce, w komorze „Warszawa”.

„Hydrokop” legitymuje się

Węgierski zespół
rozpoczyna koncerty

Budapeszteński zespół rocko
wy „Mini” powstał przed cztere
ma laty i jego kariera ułożyła
się dość typowo. To znaczy wy
stępując w małych klubach
zwrócił na siebie uwagę publi
czności, proponując mało wów
czas zniną na Węgrzech muzykę
rockową. Pierwsza płyta zespo
łu rozeszła się w wysokim
kładzie, coraz też pochlebniej
wypowiadali się o nim krytycy.
Wkrótce dali się pozna**. słucha
czom różnych festiwali » rozpo
częli koncertowanie poza grani
cami Węgier. .

* 16 — MDK, ul. Grunwaldzka 5
— Andrzejkowy Wieczór —' dla

młodzieży licealnej.
* 16 — Klub ,,Starówka”, uh

Szczepańska 5/II p. — kolorowe
bajki i filmy oświatowe dla dzie
ci.

* 18 — Klub SZSP UJ „Piast”,
ul. Piastowska 47 — Otwarcie wy
stawy malarstwa Jacka Woźniaka
i Adama Krenicha. Koncert jazzo-

Książki” zawia
damia, że w najbliższą niedzielę,
30 bm. czynne będą księgarnie w

godz. 10—14 .

* Zebranie Kola SARP przy Za
rządzie. Oddziału'- odbędzie się 1

'grudnia br. o
’

godz. 18-tej w lo
kalu SARP, ul. Jana 11.

s * W Klubie MPiK, ul. Jagielloń
ska 1 odbędzie *się 1 grudnia br.
o godz. 19.15 — spotkanie pt. „Ko
bieta — szef, zwierzenia i. niedys
krecje”. Mówić będą dyr. J. Bie-
lowa, mgr inż. arch, M. Chronow-
ska, red. H . Gugałowa i dyr. K.
Skuszanka. W części artystycznej
wystąpią: Wiera Baniewicz —

śpiew, Irena Celińska — akom
paniament. Wieczór prowadzi dr
J. Parzyńśki.

* W Teatrze Bagatela w dniu
dzisiejszym zamiast* „Balladyny”
grana będzie o godz. 19.30 sztuka
pt. „Gra miłości i przypadku”. Bi
lety zachowują ważność, ewent.
kasa Zwraca pieniądze za nie wy
korzystane bilety.

Po zapoznaniu się z wypowie
dziami Czytelników w Telefonie
tygodnia nt. „Jak powszechną
dezorientację przeobrazić w pre
orientację z prawdziwego zda
rzenia” — Dzielnicowa Poradnia
Wychowawczo-Zawodowa Kra-
ków-Podgórze ul. Przy Moście 1
teł. 614-65 uruchamia z dniem 1

grudnia stały punkt konsulta
cyjny dla nauczycieli, rodziców
i młodzieży z dzielnicy Podgó
rze, informujący w sprawie
wyboru zawodu lub kierunku
dalszego kształcenia. Informacje
można będzie otrzymać w każdą
środę w godz. 15—18, a w wy
padkach wątpliwych uczniowie
skierowani zostaną na specjali
styczne badania psychologiczne.

Dziękujemy.

W Polsce gości zespół „Mini
Po raz trzeci. Tym razem zapo
wiada występy od 1 grudnia w

Myślenicach, Olesznie, Świątni
kach Górnych, Bochni, Andry
chowie i Tarnowie, a także Nie
połomicach, Libiążu, Dąbrowie
Tarnowskiej i Gorlicach. Tour
nee ^kończy się 10 grudnia.

Fragment obudowy górniczej ko
palń surowców chemicznych, za
prezentowanej w ramach ekspozy
cji urządzonej na dziedzińcu nowo

wzniesionego zaplecza techniczne
go krakowskiego^ „Hydrokopu”
przy ul. Siewnej.

wykonaniem 349 inwestycji, w

tym dla przemysłu siarkowego
— 141, solnego — 74, barytu —

17, anhydrytu— 5, dla chemii i

innych, resortów —■112. W tych
cyfrach i faktach ujęty jest sta
tystycznie ogrom prac przy roz
budowie oraz budowie i odda
niu do eksploatacji kopalń

„Nie da tego medycyna
— powiedział mgr JÓZEF ŚWISTACKI
naszą legitymację członkowską... Biorę
po zewnętrznej stronie wymowny rysu-

palący się papieros, z którego

oże najpierw
obejrzy Pani

ją do ręki. Nieduża,
nek: na czarnym tle biały
ulatuje wąska smuga dymu przybierającego kształt... jado
witej żmii. Wyobraźnia działa, odsuwam leżącą na biurku

popielniczkę i rozpoczynam rozmowę.
— Polsku jest niestety

nadal w czołówce państw
z rozpowszechnionym
zwyczajem zatruwania się
nikotyną. Mieszkańcy
podwawelskiego grodu
mają w tym swój nieba
gatelny udział. Jakie są

działania
Komitetu?
laty, jako

— Jest Pan sekretarzem
Krakowskiego Społeczne
go Komitetu Zwalczania
Palenia Tytoniu, który to
Komitet ogłosił dzień 1
grudnia — dniem bez pa
pierosa. Już po raz który?

,
— Po raz czwarty. Najbliż

szy poniedziałek będzie dniem
bez papierosa we wszystkich
większych miastach, w któ
rych istnieją terenowe oddzia
ły naszej organizacji.

— Data jej powstania?
— Zarząd Główny ukonsty

tuował się w Warszawie w

maju 1964 r. W grudniu tego
samego roku mieliśmy Komi
tet także w Krakowie. Jako

odpowiedź na kilkakrotne ape
le Światowej Organizacji Zdro
wia, która zwróciła się d°
wszystkich państw o podjęcie
działań w zakresie propagan
dy antynikotynowej. W zastra-

szający sposób rosła bowiem
ilość palaczy, którzy mnożyli
liczbę ofiar śmiertelnych cho-
rób, zwłaszcza raka płuc i o-

skrzeli.

I
I'i

'^ęgggg^eKKas&BsaBBSeBISSSSSSSBSgSgSSSiSSSSSBS^^

binowych, odkrywkowych, otwo
rowych, jak też przy realizacji
obiektów przetwórstwa naszych
zasobów naturalnych. Wszystko
to koncentruje się głównie w

polskim zagłębiu siarkowym
nad Wisłą, a także w rejonach,
które dostarczają soli i innych
surowców chemicznych.

Ostatnio odwiedziliśmy uni
kalną w skali kraju kopalnię
otworową specjalnego gatunku
solanki, gdzie pracownicy O-
środka Badawczo-Rozwojowego
Zjedn. Kopalnictwa Surowców

Chemicznych zajmują się uzys
kiwaniem z niej jodu i bromu.
Budowa tej kopalni jest rów
nież dziełem „Hydrokopu”, któ
ry nadal wierci tutaj otwory,
montuje instalacje i aparaturę
dla zwiększenia wydobycia so
lanki i ^jSfc&ySfefitónia 'ż*' * nićj
większych . ilości jodu.. Jeśli za
czynano od dostarczania gospo
darce rocznie 20
mu, potem 2 ton,
dzijużo6ton,
etapie o 15 ton
150 toń, głównie jodu. Pozwoli
to na wyeliminowanie importu
i korzystny eksport.

Warto dodać, iż krakowski
„Hydrokop” dobrze zasłużony
dla gospodarki krajowej, zyskał
także uznanie pozą, granicami,
budując kopalnię soli potaso
wych w Merkers w NRD, ko
palnię otworową siarki w Mish-

raq w Iraku, wykonując roboty
górnicze przy budowie Fabryki
Porcelany w Ilmenau, które
kontynuuje. Aktualnie specja
liści „Hydrokopu” budują też
kolektor kanalizacyjny w obu
dowie tunelowej w Pradze-Ci-
mice w CSRS, (bp)

kg jodu i bro-
to obecnie cho-

w kolejnym
i docelowo o

mają w tym swój ni
gatelny udział. Jakie
więc formy
Krakowskiego

— jeszcze przed .„ .j,
pierwsi w kraju, zwróciliśmy
się do władz miejskich o

wprowadzenie zakazu palenia
papierosów w tramwajach i
autobusach. Zakaz ten właśnie
w naszym mieście został po
raz pierwszy wprowadzony. A
działalność na co dzień? Wy
głaszamy prelekcje wraz z

przeźroczami o szkodliwości
palenia tytoniu, docierając do
młodzieży szkolnej, zakładów

pracy. We wtorki, w pokoju nr

106 gmachu przy ul. Batorego 3
— członkowie Prezydium Ko
mitetu pełnią dyżury w godz.
16—19. Przychodzą do nas pa
lacze z prośbą o wskazówki,
jak w radykalny sposób roz-

Pracownicy „Polfy"
gośćmi Muzeum Archeologicznego

zz

Można bez przesady powie
dzieć, że umowie tej patronuje
Światowid. W sali Muzeum Ar
cheologicznego, gdzie wystawio
ny jest ten słynny posąg odbył
się wczoraj uroczysty wieczór, w

MIKOŁAJ
w Domach Dziecka
Drukujemy kolejną listę o-

fiarodawców zabawek, ksią
żek, słodyczy i pieniędzy na

rzecz wychowanków Domów
Dziecka. Są to: młodzież wraz

z prof. Stefanią Kaczmarczyk
z Koła PCK przy Szk. Podst.
nr 16 (którzy w naszej akcji
towarzyszą nam od początku),
Szkoła Podst. nr 49 (500 zł),
Transportowo-Kom. Sp-nia Pra
cy „Autotransport” (300 zł),
Przeds. Projekt. i Dostaw

Kompletnych Obiektów przem.
Zw. Zaw. Metalowców — Ra
da Zakładowa (3 tys. zł), .Kra
kowska Sp-nia .■Gospodarcza
Wytwórnia Wyrobów Szkla
nych (200 zł), Dyrekcja i Dzie
ci Szk. Podst. nr 41 (266 zł,
65 gr), Stanisław. Kwaśny (100
zł), LOK Ośrodek Szkolenia
Motorowego N. Huta (550 zł),
Samorząd Szkolny Szk. podst.
nr 100, Jadwiga wojtasińska
(odzież 4- 50 zł), poligraficzna
Sp-nia Inwalidów (malowanki
i notesy), Szk. Podst. nr 91 kl.
II a, Andrzej Żaczek, Andrzej
Bisaga, Samorząd Szkolny,
Szk. Podst. nr 115 (zabawki,
książki, słodycze 4-100 zł), Iwo
na Faber, Szk. Podst. nr 18,
Krystyna Hajduk.

Wszystkim ofiarodawcom
serdecznie dziękujemy i przy
pominamy: podarunki dla
dzieci z Domów Dziecka skła
dać można w AE w Krako
wie, . ul. Rakowicka 27 (co
dziennie w godz. 11—17), pie
niądze przekazywać osobiście,
lub na konto: I Oddział Miej
ski PKO 4-9-986 z dopiskiem
,,akcja mikołajowa”. (ek)

Jak już informowaliśmy, kra
kowscy przewodnicy PTTK o-

prowadzili w tym roku« po za
bytkach podwawelskiego grodu
blisko milion turystów, dokład
nie 962 tys.! Wczoraj w Sali Ku
pieckiej Urzędu m. Krakowa od
było się właśnie uroczyste za
kończenie sęzonu przewodnic
kiego. Ludziom, którzy Polakom
i cudzoziemcom pokazywali pię
kno Krakowa, za ich całoroczny
trud złożyli
przedstawićiele
stracyjnych i turystycznych na
szego miasta.

Miłym akcentem uroczystości

podziękowania
władz admini-

stać się z nawykiem sięgania
po papierosa. Współpracujemy
z Poradniami Antynikotynowy
mi przy ul. 1 Maja oraz w No
wej Hucie. Posiadamy w Kra
kowie kilkanaście kół. Pierw
sze z nich powstało przy MPK,
najmłodsze , jest koło przy
Zakładach Gazownictwa, wśród
pozostałych na uwagę zasługu
je koło studenckie przy Uni
wersytecie Jagiellońskim.

— Jak ocenia Pan wy
niki społecznej pracy dzia
łaczy Komitetu?

— Tego nie można ująć w

statystyczne dane liczbowe.
Często jednak z satysfakcją
dowiadujemy się, że ten i ów,
kto zetknął się z. nami — rzu
cił palenie. Są to głównie męż
czyźni. z paniami nieco go
rzej... Dlatego właśnie wśród
kobiet postanowiliśmy nasilić
działalność propagandową.
Wszystkim t,opornym” tłuma
czymy m. in., że naprawdę nie
da im tego medycyna, co ża
bierze nikotyna.

— Proszę darować pyta
nie, ale,., czy Pan nigdy
nie palił papierosów?

— Nie wypaliłem
ani jednego!

— Gratuluję i
za rozmowę.

JANINA

w życiu

dziękuję

LOVELL

czasie którego podpisana została
przez dyrekcję KZF „Polfa” i
Muzeum Archeologicznego w

Krakowie umowa o współpracy
tych instytucji. Przewiduje ona

m. in. umożliwienie pracowni
kom Muzeum korzystanie ze

świadczeń socjalnych „Polfy”
(wczasy, kolonie, zaopatrzenie w

artykuły spożywcze na zimę i
in.), pomoc ze strony KZF w

przewożeniu sprzętu na stanowi
ska, bezpłatne udostępnianie
pracownikom „Polfy” wystaw
stałych i czasowych Muzeum, a

także innych obiektów nie obję
tych zwiedzaniem, organizowa
nie przez Muzeum odczytów,
prelekcji i, wystaw dla pracow
ników KZF, udostępnianie „Pol
fie” pomieszczeń muzealnych na

imprezy o charakterze oświato
wo-wychowawczym.

Umowa, która już jest wła
ściwie realizowana,: ma wszelkie
szanse doprowadzenia do bardzo
bliskich i częstych kontaktów
obu instytucji. Moment podpisa
nia umowy wykorzystano do

zorganizowania uroczystego i mi
łego zarazem wieczoru, w cza
sie którego krakowscy artyści
zaprezentowali muzykę, pieśni,
fragmenty poezji i prozy zwią
zane z naszymi najdawniejszy
mi dziejami, (e)

Notatnik krakowski
DZIŚ O GODZINIE:

* 18 — Klub MPiK, pl. Cen
tralny — w ramach Dekady „Czło
wiek — Świat — Polityka” —

prelekcja red. O. Jędrzejczyka
„Książka 1 prasa społeczno-polity
czna komentatorem współczesno
ści”.

JUTRO O GODZINIE:

* 1S — KDK, 8. Marmurowa —

Finał konkursu zorganizowanego z

okazji Dni Filmu Radzieckiego pt.
„Czy znasz te filmy?”. Atrakcyjne
nagrody.

_

• X

było wręczenie nagród i- wiąza
nek kwiatów przewodnikom,
którzy od 25 lat oprowadzają
wycieczki po Krakowie. W tym
gronie znaleźli się: Amelia Duni
nowa, Roman Homolicki, Maria
Kamieniecka, Halina Mackie
wicz, Florentyna Malecowa i
Irena Małeska. Wczoraj też ab
solwenci ostatniego kursu zło
żyli przysięgę przewodnicką.

(kas)

Śladem

Telefonu tygo
W Sukiennicach, po generalnym
remoncie,
dzisiaj
dzieła
Na 300
dażnej
kach, przygotowano towary bę
dące przekrojem rękodzieła ar
tystycznego wszystkich regionów
Polski. Jest bardzo duży wybór
pamiątek z Krakowa, wiele ar
tykułów do wyposażenia wnętrz.
W związku ze zbliżającym się
Mikołajem i Gwiazdką, wielu
Czytelników, zainteresuje infor
macja o uruchomieniu patronac
kiego stoiska Sp-ni „Imago-Ar-
tis”, oferującego piękną, srebr
ną biżuterię. Placówką, którą
może się szczycić centrum Kra
kowa, kieruje Jerzy Kasprowicz.

(!• r.)
Fot. Jadwig* RUBlS

udostępniony został
nabywcom Salon Ręko-

Artystycznego „Cepelia”,
m kw. powierzchni sprze-
w 7 branżowych stois-

W kilku wierszach

w Tea-
ul. Lu-

człon-

W ZWIĄZKU Z 75 ROCZNI
CĄ powstania gazety „Iskra”
otwarta zostanie 1. XII o godz.
12 w Muzeum przy ul. Topolo
wej 5 wystawa pt. „Lenin w

Lipsku”. Dyrekcja Muzeum
Lenina w Krakowie oraz Mu
zeum Lenina przy Muzeum Hi
storii miasta Lipska zaprasza
ją zainteresowanych.

'uf
SPOTKANIE KIEROWNIC

TWA KK PZPR i Egzekutywy
KD PZPR Krowodrza z przo
downikami czynu zjazdowego
odbędzie się dzisiaj
trze Muzycznym przy
bicz 48 o godz. 14 .45.

W'
WALNE ZEBRANIE

ków Oddziału Pol. Tow. Mi
łośników Astronomii w Krako
wie odbędzie się w poniedzia
łek o godz. 18 w auli PAN
przy ul. Sławkowskiej 17, Ip.
Podczas zebrania wręczone zo
staną odznaki „Za Zasługi dla
Ziemi Krakowskiej” i „Za
Pracę Społeczną dla m. Kra
kowa”. Odczyt prof. dr K.
Rudnickiego nosi tytuł „Ko
smiczne Interwały czasu”.

☆
ZARZĄD POLSKIEGO ZWIĄ

ZKU CHÓRÓW I ORKIESTR
Oddział w Krakowie organizu
je dla uczczenia VII Zjazdu
PZPR koncert w Filharmonii
wdn.30bm.xogodz.18.U-
dział wezmą: chór
AE „Dominanta”, <

skie: „Cecyliański”
oraz chór mieszany „Echo
nicze” z towarzyszeniem
połu instrumentalnego
ślachowice 1 orkiestra
OSP Staniątki.

mieszany
chóry mę-
1 ,,Hejnał”

gór-
zes-

My-
dęta

„ROTUNDA”
wy.

♦19—SCK
Bal Andrzejkowy.

A POZA TYM:
♦P.P. „Dom
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Poniedziałek I
12.45 TV Technikum Rolnicze.

H3.25 TV Technikum Rolnicze.
15.55 NURT .

— Nauki polityczne.
16.215 .Program dnia. 16.30 Dzien
nik. 10.40 CJbiektyw. 17.00 Dla
dzieci: Zwierzyniec* 17.40 Echo sta
dionu. 17.55 „Dzień po dniu” —

film ser. prod. radź 18.55 Szare
na złote. 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik 20.20 Teatr Telewizji:
./Ucieczka z. Betlejemu”. 21.30 Fo
rum z. ministrem zdrowia i opieki
społecznej — Marianem Śliwiń
skim. 22.25 Śpiewa Wiesław Och
man. 22.40 Dziennik 22.55 Rekla
ma. 23.00 Wiadomości sportowe.
23.15 Zakończenie programu.

Poniedziałek II
16.30 Jeżyk niemiecki. 16.50 Pre

zentacja dnia jugosłowiańskiego yr
TVP. 16.55 Występ Akademickiego
Zespołu ze Słowenii. 17.10 Janko
Delenc — film dok. 17.20 Czarno
górą w Sztuce-. 17.25 Życie dla mi
łości — film fab. 19.00 Kronika.
19.30 Dobranoc. 19.30 Dziennik.
20.20. „Jedna z sześciu’" — film.
20.35? „Weseli pasterze” program

folklorystyczny. 20.55 „Płomień” —

film dok. 21.20' Pó tej samej stro
nie. 21,50 ,,Belgrad moje miasto”
— film. 22.15 Zakończenie dnia ju

gosłowiańskiego w TVP. 22.20
NURT — Matematyka. 22.50 Język
angielski w nauce i technice.

Wtorek I
6.00 TV Technikum Rolnicze. 6.30

TV Technikum Rolnicze. 10.00 Pro
gram dla kl. I—ni. 10.10 „Rodzi
na Whiteoaków” — film ser. prod.
kan. 12.00 Historia — kl. VHI. 13.45
TV Technikum Rolnicze. 14.30 TV
Technikum Rolnicze. 16.25 Program
dnia. 16.30 Dziennik. 16.40
Obiektyw. 17.00 Nie tylko
dla pań. 17.25 Studio Tele
wizji Młodych. 18.15 Reklama. 18.25
Spotkania w drodze 19.20 Do
branoc. 19.30 Dziennik. 20.20 Przy
pominamy, radzimy. 20.25 „Czter
dziestolatek” — film TVP. 21.10
Interstudio. 21.55 Dziennik. 22.10
Reklama. 22.15 Wiadomości spor
towe. 22.25 ,jBel canto — czyli pię
kny śpiew”.

Wtorek II
16.35 Język angielski. 17.05 Pro

gram dnia. 17.10 Malarstwo i film.
17.50 Teatr Telewizji — Edward
Nizlurski ,,Ucieczka z Betlejemu”.
19.00 Kronika. 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik. 20.20 Wtorek meloma
na. 21.10 „24 godziny”. 21.20 Ga
leria 34 milionów. 21.55 „Bernt
i Anita” — film prod. szw. 23.10

ECHO KRAKOWA

Tygodniowy program TV
od 1 do 5 grudnia 1975 r.

Zakończenie programu. 23.15 Ję
zyk niemiecki.

Środa I

6.00 TV Technikum Rolnicze. 6.30
TV Technikum Rolnicze. 9.00 Che
mia — kl. vn. 10.00 Fizyka — kl.
VU. 10.30 „Czterdziestolatek” —

film TVP. 12.45 TV Technikum
Rolnicze. 13.25 TV Technikum
Rolnicze. 14.25 Transmisja aka
demii z okazji Dnia Górnika. 16.00
NURT — Matematyka. 16.30 Dzien
nik. 16.40 Obiektyw. 17.00 Dla
dzieci: „Co to jest". 17.30 Losowa
nie Małego Lotka. 17.45 UNESCO
w Warszawie. 18.10 Poligon. 18.30

Dyryguje Krzysztof Penderecki.
18.50 Reklama. 18.55 Fakty, opinie,
hipotezy. 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik. 20.20 „Z najlepszymi ży
czeniami dla górników”. 21.45

Czym żyje świat. 22.15 Dziennik.
22.30 Informacje, towary, propo
zycje. 22.40 Wiadomości sportowe.
22.50 Zakończenie programu.

Środa II

16.30 Język francuski. 17.00 Pro
gram dnia. 17.05 Dla młodzieży:
„Szkoła wynalazców”. 17.35 Po
radnia młodych. 18.05 Jesienna mi
łość — film ser. prod. TV NRD.
19.00 Kronika. 19.20 Dobranoc.

19.30 Dziennik. 20.20 Spotkanie z

kompozytorami. 21.10 Rada Peda
gogiczna 21.40 „24 godziny”. 21.50

Popularne Big - Bandy. 22.15 Za
kończenie programu. 22.20 NURT
— Pedagogika. 22.50 Język angiel
ski.

Czwartek I
6.00 TV Technikum Rolnicze. 6.30

TV Technikum Rolnicze. 8.40

,,Upalne południe” — film prod.
bułg. 10.00 Historia — kl. VI. U.05

Język polski — kl. vn — VIII.
12.30 Decyzje piętnastolatków.
13.45 TV Technikum Rolnicze. 14.30
TV Technikum Rolnicze. 15.05 Ma
tematyka w szkole. 16.25 Program

dnia. 16.30 Dziennik. 16.40 Obiek-

tyw. 17.00 Ekran z bratkiem. 18.05
Reklama. 18.10 „Czytamy Żerom
skiego” — teleturniej. 19.20 Do
branoc. 19.30 Dziennik. 20.20 Przy
pominamy, radzimy. 20.25 Teatr

Sensacji: „Epidemia zbrodni” —

cz. in. 21.30 Pegaz. 22.15 Śpiewa
Betty Dorsey. 22.35 Dziennik. 22.50
Reklama. 22.55 Wiadomości spor-
towe.

Czwartek il

16.35 Język rosyjski. 17.05 Pro
gram dnia. 17.10 „Morze wo
kół nas" — program publicystycz
ny. 17.40 Polski film dokumen
talny. 18.35 „Opowieści z życia
wyższych sfer” —' film ser. prod.
TV CSRS. 19.00 Kronika. 19.20 Do
branoc. 19.30 Dziennik. 20.20 In
formator Turystyczny. 20.40 Wolf
gang Schneiderhan — gra Koncert

skrzypcowy Beethovena (kol.).
21.25 ,,24 godziny”. 21.35 Ludzie
z pierwszych stron gazet. 22.05 Za
kończenie programu. 22.10 Język
francuski. 22.40 Oferty.

Piątek I
6.oo TV Technikum Rolnicze. 6.30

TV Technikum Rolnicze. 9.00 Pro
gram dla kl. II. 9.20 „Ruchomy
front” — film prod. radź. 11.05

Nr262j9357)

Wychowanie obywatelskie
VII. 12.45 TV Technikum RwI, H

13.25 TV Technikum Rolnica u

TV Kurs Przygotowawczy dla’ a

dydatów na wyższe uczelnie

Matematyka. 15.25 NURT —

dagogika. 15.55 Program dnia
Dziennik. 16.10 Obiektyw.

'

Pora na Telesfora 17.05
Holender. 17.35 Mała encykion’?
zwierząt. 18.10 Forum z mlńlSj
pracy, płac 1 spraw socjalnym
Tadeuszem Rudolfem. 19.20 Dob "

noc. 19.30 Dziennik. 20.M Estrad'
poetycka - Stanisław Grochowi.!

„Rok polski”. 20.50 Panoram,
21.35 Rymowanka — cz. I.
Dziennik. 22.05 Rymowanka —

II. 22.25 Wiadomości sporta^
23.03 Zakończenie programu. 51

Piątek II

16.25 Język angielski w naun

i technice. 16.50 Program
16.55 Towarzystwo Wiedzy p
wszechnej. 17.25 Teatr Sensacji *

„Epidemia zbrodni” — er? m

13.30 Laboratorium. 19.00 Kronika
19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik 20 ni
Ludzie nauki.'20.50 ,,Drogi miiośc’

— film prod. bułgarskiej, 222,
„24 godziny”. 22.30 Zakończeni,
programu 22.35 NURT - Nau?

polityczne. 23.05 Język rosyjski.

Co-Gdzie-Kiedy?
SOBOTA

29
NIEDZIELA

30
LISTOPADA

Błażeja, Maury
Satumina Andrzeja,

Sobota

Słowackiego 18 — Uroczysty kon
cert dla ludzi czynu zjazdowego
organizowany przez Krak. Radę
Zw. Zawodowych (abonamenty
nieważne). Modrzejewskiej 19.15

Rozmowy przy wycinaniu lasu. Ka
meralny 19.15 Mąż i żona. Baga
tela 19.30 Gra miłości i

przypadku. Ludowy 19.15 Dziś
do ciebie przyjść nie mogę...
Operetka (Lubicz 48) 15 (przedst.
zamkh.'),- 19.15 Pani • PrezfesóWŚ.'.
Groteska 20 Wygnańcy Ewy. Kole
jarza (Bocheńska 5) 19 Wojna ■aba?!
bami. Krzysztofory -.(Szczepańska 2)
22.30 Teatr Cricot 2 „Umarła kla
sa” T. Kantora. t,eref 66” (pl. Wol-
nica 1) 20 Timeo Danaos. Kawiar
nia „Literacka” 22 Kabaret „Frant”.

Jama Michalikowa 22 Kabaret. Piw
nica 23 Kabaret.

Niedziela

Słowackiego 14 Madama Butter-

fly, 19.15 Sprawa Dantona. Modrze
jewskiej 19.15 Rozmowy przy wy
cinaniu lasu. Kameralny 19.15 Mąż
1 żona. Bagatela 19.30 Balladyną.
Ludowy 19.15 Dziś do ciebie przyjść
nie mogę... Groteska 12 Tajemni
cza szuflada (przedst. zamkn.), 20

Wygnańcy Ewy. Kolejarza 15 i 19

Wojna z babami. Krzysztofory 22.30
Teatr Cricot 2 „Umnrła klasa”,
„eref 66” 20 Timeo Danaos. Jama
Michalikowa 22 Kabaret.

Sobota

Kijów17Noceidniecz.I1II
(poi. 1. 15). Uciecha 15.45, 18, 20.15

Gdyby don Juan był kobietą (fr.
1. 18), 22.15 Jak zdobyć prawo jaz
dy (fr. 1. 15). Warszawa 15.45, 18,

20.15 Sugarland express (USA 1,
15). Wolność 15.45, 18, 20.15 Policja
przygląda się (wł. 1. 15), 22.15 Sa
motny detektyw McQ (USA 1. 15).
Apollo 17 Potop cz. I i II (poi.
b.o.). Wanda 15.45, 18, 20.30 Char-

ley Varrick (USA 1. 18). Sztuka —

studyjne 15.45, 18, 20.15 Dzień „Ilu
zjonu”. Mł. Gwardia (Lubicz 15)
14.30, 17.15, 19.45 Port lotniczy (USA
1. 15). Wrzos (Zamojskiego 50)
15.45, 18, 20 Love story (USA 1.
15). Świt (N. Huta, os. Teatralne

10)17Noceidniecz.IiII(poi.
1. 15). M. Sala 16, 19 Hubal (poi.
b.o.). światowid (N. Huta, os. Na

Skarpie 7) 15.30, 17, 18.30, 20 Flip
i Flap w Legii Cudzoziemskiej
(USA b.o.). M. Sala 15, 17.15, 19.30
Zbrodnia w klubie tenisowym (jug.
1. 18)7 Wisła (Gazowa 21) 16 Syn
Godzilli (jap. b.o.), 18, 20 Wielki łup
gangu Olsena. Maskotka (Dzier
żyńskiego 55) 15.30, 17.30, 19.30 Kon
formista (wł. 1. 18). Pasaż (Pasaż
Bielaka) 15, 16, 17 Przygody Bolka
t Lolka, 18, 20, 22 Bullitt (ang. 1.
15). Podwawelskie (Komandosów

21) 16, 18 Dowódca armii (radź.
o.). Puchatek (Park Jordana) 15,

16 Coralgol kowbojem (poi.), 17.15
Łobuz (fr. 1. 15). Tęcza (Praska 52)
17, 19 Mania wielkości (fr, b.o.).
Ugorek (os. Ugorek) 15 Nie ma

mocnych (poi. b.o.), 17, 19 Poje
dynek na wietrze (jap. 1. 18).
Sfinks (Majakowskiego 2) 16, 18, 20

Jedynym wyjściem jest śmierć
(kanad. 1. 15). Kultura (R*ynek Gł.
27) 15.45, 18, 20.15 Anna i wilki
(hiszp. 1. 18). Wiedza (Rynek Gł.

27) 17,15 Na rabunek (radź. b.o.).
ZZK Prokocim (Bieżanowska 71)
18 Układ (USA 1. 18). Mikro (Dzier
żyńskiego 5) 15.45, 18, 20.15 Rozmo
wa (USA 1. 15). Rotunda (Olean
dry 1) 17 Dziewczyna z laską (ang.
1. 15). Związkowiec - studyjne
(Grzegórzecka 71) 16, 18, 20 Ze
znanie komisarza policji przed pro
kuratorem republiki (wł. 1. 15).

Niedziela

Kijów 11, 17 Noce i dnie cz. lin.
Uciecha 10, 12.15, 15.45, 18, 20.15

Gdyby don Juan był kobietą.
Warszawa 12.15, 15.45, 18, 20.15 Su-

garland express. Wolność 11, 15.45,
18, 20.15 Policja przygląda się.
Apollo 11, 17 Potop cz. I i II. Wan
da 9.30, 12.30 Ojciec chrzestny
(USA I. 18), 15.45, 18, 20.30 Char-

ley Yarrick. Sztuka 10.16, 12.30,
15.45, 18. 20.15 Opadły liście z

drzew. Mł. Gwardia 12, 14.30, 17.15,
19.45; Port 5 lotniczy*Wrzos 11, 12

Bajki, 13 Ja i mój pies (ZSRR
b.o.), 15.45, 18, 20 Lovę story, świt
17' Not^e i dńte I‘rrf/ M. Sali

16, 19 Hubal. Światowid 11.15,
15.30, 17, 18.30, 20 Flip i Flap w

Legii Cudzoziemskiej. M. Sala 15,
17.15, 19.30 Zbrodnia w klubie te
nisowym., Wisła 11, 12 Bajki, 13;
16, Syn Godzilli. 18, 20 Wielki łup
gangu Olsena. Maskotka 10.30, 11.30,
12.30 Bajki, 15.30, 17.30, 19.30 Kon
formista. Pasaż 10, 11, 15, 16, 17

Przygody Bolka 1 Lolka, 12 Dziel
ny wojak Rosolino, 18, 20 22 Bule
litt. Podwawelskie 11, 12 Bajki, 16,
18 Dowódca armii. Puchatek 11, i

12, 13, 15. 16 Coralgol kowbojem, ■
17.15 Łobuz. Tęcza 15, 17, 19 Ma- i
nia wielkości Ugorek 11, 12 Baj
ki. 13 Kraina wiecznej młodości
(rum. b.o.), 15 Nie ma mocnych,
17, 19 Pojedynek na wietrze. Sfinks
10. 11, 12, 13 Bajki, 16, 18, 20 Je
dynym wyjściem jest śmierć. Kul
tura 15.45, 18, 20.15 Sublokator (poi.
1.15). wiedza 11 W pustyni i w pu
szczy (poi. b.o.). ZZK Prokocim
18 Układ. Mikro 11 Złotorogl je
leń (radź. b.o.). 15.45, 18, 20.15 Roz
mowa. Dom Żołnierza 12.30 Baj
ki, 16, 18, 20 Joe Kidd (USA 1.
15). Rotunda 17 Dziewczyna z las
ką, Związkowiec 12.15 Bajki, 16,
18, 20 Zeznanie komisarza policji
przed prokuratorem republiki.

Wystawy-muzea

Sobota—Niedziela

Wawel • komnaty (sob. niedz.
9—14.15). Skarbiec i Zbrojownia
(sob. niedz. 10—15.30), Zamek i Mu
zeum w Pieskowej Skale (sob.
niedz. 10—16), Muzeum Lenina, To
polowa 5: Lenin w Polsce (sob.
10—17, niedz. 10—15), Oddział w

Poroninie (sob. niedz. 8—16), w

Białym Dunajcu (sob. niedz. 8—16),
Muzeum Historyczne — Oddziały:
Jana 12: Dzieje i kultura Krako
wa (sob. 9—14, niedz. 9—16), Szpi
talna 21: Dzieje teatru krak., Ma
larstwo I. Trzetrzewińskiej (sob.

9—14, niedz. 9—16), Muz. Narodowe,
Oddziały: Sukiennice: Galeria pol
skiego malarstwa i rzeźby 1764—
1900 (sob. niedz. 10—16), Dom Ma
tejki, Floriańska 41: Portret w rys.
J. Matejki — Szkice postaci kobie
cych i męskich (sob. 10—16, niedz..
9—15), Szotayskich, pl. Szczepań
ski 9: Pol. malarstwo 1 rzeźba do
1764 r. (sob. niedz. 10—16), Czar
toryskich, Pljarska 8: Wyst. ar
cydzieł ze Zbiorów Czartoryskich
(sob. 10—16, niedz. 9—15), Nowy
Gmach, al. 3 Maja 1: Polskie ma
larstwo i rzeźba XX w. (sob. niedz.
10—16), Archeologiczne, Poselska 3:

Starożytność 1 średniowiecze Mało
polski, Kolekcje zabytków archeo
logii śródziemnomorskiej, Ikony
anonimowych twórców z XV w.

(sob. 14—18, niedz. 10—14), Etno
graficzne, pl. Wolnica 1 (sob.
niedz. 10—15), Przyrodnicze, Sław
kowska 17: Fauna Polski (sob.
niedz. 10—13), Pawilon Wystawowy,
pl. Szczepański 3a: „Spotkania
krakowskie 75” (sob. niedz. 11—

18), Galerie: Pryzmat, Łobzowska
3: Grafika z Limburgii (sob. 9—
19, niedz. niecz.), ZPAF, ul. Anny
3: „Impresje sportowe” G. Ste-

phan (sob. niedz. 10—18), Sztuki
Nowoczesnej, N Huta, os. Koś
ciuszkowskie 5: Wyst. mobili M.
Szulca (sob. 11—18, niedz. niecz),
Sztuki Współczesnej, Bracka 2:
Malarstwo „Grupy 4” — Dan Llnd-

sten, Piotr Łopalewski, Bob Mat-

son, Wojciech Sarnecki (sob. 11—
18, niedz. niecz.), Pałac Sztuki,
pL Szczepański 4: Wyst. V Mię
dzynar. Pleneru Malarskiego —

„Czchów 75”, Portretów E. Wol-

skiego-Tukana (sob. niedz. 10—
17) , N. Huta, al Róż 3: Malarstwo
J. Sopińskiego (sob. niedz. 11—

18) , Rydlówka, Tetmajera 28 (sob.
niedz. 11—14), RTF, ul. Boh. Sta
lingradu: Fotografika W. Micha
lika (codz. 9—21), Kopalnia Soli,
Wieliczka (codz. 8—16), Kramy Do
minikańskie, Stolarska 8/10: Wyst.
w pracowni M. Kruczka (sob. 11—
18, niedz. niecz.). Krużganki ko
ścioła Dominikanów, Stolarska 8:
Otto Fret — Konstrukcje (sób. 11—

18, niedz. niecz.).

Sobota

Chir., Chir. dziec., Neurol., Uro
log., Okulist. os. Na Skarpie, Ła-

ryng. Kopernika 23a, Pogot. Ra-
tunk.: Siemiradzkiego 1: wypadki
tel. 09, zachorowania i przewozy:
380-55, Podgórze 625-50, 657-57,
Grzegórzki 109-01, 105-73, Pogot. MO
tel. 07, Telefon Zaufania 371-37

(16—23), dla dzieci 1 młodzieży
611-42 (sob. 14—18, niedz. niecz.),
Straż Pot. 08, Pomoc Drogowa
PZMot Kraków 417-60 (sob. 7—22,
niedz. 11—15), Zakopane 27-97, N.

Targ 29-42, N. Sącz 208-25, Tarnów
39-96 (sob. 7—16, niedz. 11—15), In
formacja o Usługach, Mały Rynek
5, tel. 565-88, 228-56 (niedz. niecz.),
Nowa Huta: Pogot. MO tel. 411-11
Pogot. Ratunk. 422-22, Straż. Pożl

433-33, Dyżur pediatr. dla Nowej
Huty. Szpital w Nowej Hucie, In
formacja kolejowa zagr. 222-48,
centr. 237-60—70, wewn. 3514, kraj.
505-15, 238-80 do 82, Informacja ko
dowa tel 413-54 (dla N. Huty),
203-22, 203-42, 584-23, 230-19, Mili
cyjny Telefon Zaufania 216-41 całą
dobę, 262-33 (8—16), Krak. Tow.
Świadomego Macierzyństwa, Mlodz.
Poradnia Lekarska, ul. Boh. Sta
lingradu 13, tel. 578-08 (codz. 9—
18), Wizyty domowe lekarzy cho
rób dzieci — Lek. Spółdz. Pracy,
tel. 583-43, 568-86 (sob. 16—23.30,
niedz. 8—23.30), Informacja Tury
styczna „Wawel - Tourist”, Pa
wia 8, tel. 260-91 (sob. 8—18, niedz.
8—14).

Niedziela
Chir. Prądnicka 80, Chir. dziec.

Prokocim, Neurol. Prądnicka 35,
Urolog. Grzegórzecka 18, Okulist.
Witkowiee, Łaryng. Kopernika 23a.

H| Apteki

Sobota — Niedziela

Rynek Gł. 42 (tlen), pl. Wolno
ści 7, Pstrowskiego 94 (tlen), No
wa Huta — Centrum A, bl. 3 (tlen).

ZOO (Lasek Wolski) od godż. 9
do zmroku.

Ogród Botaniczny (Kopernika 27)
od10do17.

Salon Gier Sport. — ul. Marka 34
(codz. 10—21).

Salon rozrywkowy — ui
śkiego 12 (11—21).

PROGRAM I
Dzienniki: 0.01, 1, 2, 3, 4, 5, 6, 7,

8, 9, 10, 12.05, 16, 10, 20, 21, 22, 23.

Sobota
17.00 Studio Młodych — Radio-

kurier — magazyn. 18.00 Muzyka
i aktualności.. 18.25 Nie tylko dla
kierowców. 18.30 Przeboje non stop.
19.15 Parada polskiej piosenki.
20.05 Koncert życzeń. 21.35 Kroni
ka sportowa i komunikat Totali
zatora Sportowego. 21.48 Zespól
,Paradox”. 22.20 Śpiewa Tereza.
23.05 Korespondencja z zagranicy.
23.10 Sobotnia dyskoteka.

Niedziela
0.06 Kalendarz Kultury Polskiej.

0.11—5.00 Program noc. 6.05 Publi
cystyka międzynarodowa. 6.10 Kier
masz pod Kogutkiem. 7.06 Fala 75.
7.21 Polska Kapela pod dyr. F.

Dzierżanowskiego. 7.30 Moskwa z

melodią i piosenką. 8.15 Przeboje
sprzed lat. 9.10 Chwila muzyki.
9.15 Magazyn wojskowy. 10.05 Te
mat w 3 wersjach — Sweet Geor
gia Brown. 10.25 Lista przebojów.
11.00 Teatr dla Dzieci Młodszych —

„Dom tysiąca niespodzianek".
11.20 Niedzielny kiermasz muzycz
ny. 12.05 „W samo południe". 12.35
Koncert niedzielny. 13.00 „Jesien
ne WłitSHtieńty’*' — aiiń.'1 satyrycz
na. 13.30 Reportaż z Międzynarodo
wego Konkursu Nagrań Radiowych
„Prlx Bratysława 75”. 14.00 Re
cital z pauzą — Zespół Pro Con
tra. 14.30 w Jezioranach. 15.00 Kon
cert życzeń. 16.06 Teatr PR —

„Dwie kobiety” — słuch, wg opow.
T. Dery. 16.46 Gwiazdy jazzu. 17.15
Niedzielne spotkanie Studia Mło
dych. 18.00 Komunikaty Totaliza
tora Sportowego 1 wyniki regio
nalnych gier liczbowych. 18.08
3XR — Radiowa Rewia Rozrywko
wa. 18.53 Dobranocka. 19.15 Przy
muzyce o sporcie. 20.05 Dyskusla
na tematy międzynarodowe. 29.20
Big Bandy. 20.40 Z teatralnego afi
sza. 21.05 Polska poezja śpiewa
na. 21.30 Nie z tej ziemi. 22.00 Róż
ne barwy saksofonu. 22.30 Rewia
Piosenek. 23.05 Wiadomości spor
towe. 23.20 Gwiazdy festiwalu —

Lubiana 75.

PROGRAM II

Dzienniki: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30,
8.30, 11.30, 13.30, 16.50, 16.20, 21.30,
23.30.

Sobota
17.00 Na radiowej antenie — wa

sze troski, nasze wnioski (Kr). 17.15
Felieton Witolda Zechentera (Kr).
17.25 „Andrzejkowe wróżki” —

aud. rozrywkowa w oprać. Marka

Pacuły (Kr). 17.50 Muzyka rozryw
kowa (Kr). 18.00 Kultura poza
sprawozdaniem — aud. w oprać.
Krystyny Szlagi (Kr). 18.15 Wia
domości znad Wisły i Dunajca
(Kr). 18.30 Echa dnia 18.40 „Ra-
dlolatarnia” — czyli przewodnik
popularno - naukowy — „Nobel
1975” — aud. w oprać. Marii Bo
browskiej. 19.00 Madrygały i mote
ty Jacoba Gallusa. 19.15 8 lekcja
Języka francuskiego. 19.30 Maty
siakowie — ode. pow. radiowej.
20.00 Nowa muzyka naszych przy
jaciół — Jugosławia. 20.30 Notat
nik kulturalny. 20.40 Kącik starej
Płyty — aud. Tadeusza Dębskiego.
21.00 Maty relaks — „Nadleśnic
two**, „Rzetelność” — humoreska

Krzysztofa Jaroszyńskiego. 21.15
Niezapomniane glosy — Wielki ba
ryton Titta Ruffo — śpiewa włos
kie arie operowe. 21.30 Wiadomo
ści. 21.45 Wiadomości sportowe.
21.50 Barok dla wszystkich — aud.
Jana Popisa. 22.30 Satyra - humo
reska z Belgradu. 23.00 Mendels-

sohn-Bartholdy — u symfonia.
23.30 Wiadomości. 23.35 Co słychać
w świecie. 23.40 Płyty Herbie Han-
cocka.

Niedziela
5.35 Zapraszamy do Warszawy —

aud. słowno - muz. 6.16 Mozaika
melodii -ludowych. 7.35 Fel. literac
ki. 7.45 W rannych pantoflach. 8.25

„Zawsze w niedziele” — fel. Al.

Wieczorkowskiego. 8.35 Publicysty
ka międzynarodowa. 8.45 „Co sły
chać”. 9.10 Poranek llteracko-mu-

zyczny. 10.30 Koncert życzeń. 11.00
Pr. z Rzeszowa. 12.05 Kapela lu
dowa. 12.35 Czy znasz tę książkę?
zagadka literacka. 13.00 Poranek

muzyki symfonicznej. 14.00 Kon
cert życzeń. 15.00 Polska muzyka
współczesna 15.30 Teatr dla Dzie-
ci 1 Młodzieży „Gwiazdy coraz bli
żej” — słuch. 16.15 Tu horoskop
reklamowy. 16.30 Koncert chopi
nowski. 17.00 Wyniki Lajkonika.
17.01 Wiersze Teresy Truszkow
skiej. 17.11 Muzyczny Kogel - Mo-

gel. 17.30 „Cisza nad Bosforem”
18.00 „Andrzejkowe Wróżby”. 18.35
Felieton aktualny. 18.45 Kabarecik

reklamowy. 19.00 Pół wieku Teatru
PR — montaż przedwojennnych
słuchowisk 20.30 G. P. da Palestri-
na: — Missa papae Marcelli., 21-.00

Wojsko, strategia, obronność. 21.15
Piosenki żołnierskie. 21.50 F. Cer-
ha „Verzetchn’ss”. 22.01 Krakow
skie aktualności sportowe. 22.15
Pr. z Rzeszowa. 22.30 Kwartet

smyczkowy — n Melos. 23.35 El-
liott Carter — II kwartet smycz
kowy.

PROGRAM III

Sobota
17 Ekspresem przez świat. 17.05

,,Twierdza” — 27 ode. pow. M. Se^-
Umpvica. 17.15 Kiermasz płyt. 17.40

Znajomi z encyklopędii — rep. 18
Muzykobranfe. iOó Polityka dla

wszystkich. 18.45 Koncert z Car-

negie Hall. 19.15 Książka tygodnia.
19.30 Ekspresem przez świat. 19.35

Zapraszamy do Trójki (m. in.
słuch. „Zastanów się Kaziu” M.

Czubaszek). 22 Fakty dnia. 22.08
Gwiazda siedmiu wieczorów —

Wanda Warska 22.15 Co wieczór
powieść „Cichy Don” M, Szoło
chowa — ode 21. 22.45 Piosenki
Briana Protheroe 23 Nowe tomiki

poetyckie — Sergiusz Jesienin. 23 05

Spotkanie na szczycie — Yehudi
Menuhin i Stephane Grappelly.
23.35 Dwie wersje tematu „Rien ne

TELEWIZJA
Sobota I

6.00 TV Technikum Rolnicze. 6.30
TV Technikum Rolnicze. 10.00 „Oj
cowizna"’ — film prod. TV Jugo
słowiańskiej. 13.45 TV Technikum
Rolnicze. 14.30 TV Technikum Rol
nicze. 15.00 Redakcia szkolna za
powiada. 15.25 Program I pro
ponuje. 15.40 Pr. dnia. 15.45 Dzien
nik. 15.55 Obiektyw. 16.15 •Studio

Otwartych Drzwi. 17.15 Sobota Mło
dych. 18.10 Wszystko za wszystko.
19.20 Dobranoc. 19.SÓ Monitor. 26.20
Teatr Komedia: „Pod jednym da
chem”. 21.45 Dziennik. 22.05 Wia
domości sportowe. 22.20 „Igraszki
miłosne” film prod. fr. 23.40 Opo
wieści starszego pana. 23.50 Zakoń
czenie programu

Sobota li

16.30 Program II proponuje. 16.40
Program dnia. 16.45 Spotkania z

górami. 17.10 Dialogi historyczne —

cz. I. 17.50 „Ślady prowadza do
Amsterdamu” — film prod. RFN.
19.00 Kronika. 19.20 Dobranoc. 19.30
Monitor. 20.20 Kino Miniatur. 21.10
Godzina Zofii Ge-lach. 22.30 ,,24
godziny”. 22.40 studio przebojów.
23.25 Zakończenie programu.

Niedziela I
6.25 TV Technikum Rolnicze. 6.55

TV Technikum Rolnicze. 7.25 TV
Kurs Rolniczy. 8.00 Przypominamy,
radzimy. 8JO Nowoczesność w do
mu i zagrodzie 8.35 Bieg po zdro
wie. 8.50 Program dnia. 8.55 Wia
domości aportowe. 9.00 Teleranek.
10.20 Antena. 16.40 Radar. 10.55 Pa
sja, przygoda ryzyko. 11.45 Lektu
ry Pegaza. 12.05 Dziennik. 12.25 J.
Broda gra na instrumentach ludo
wych. 12.40 Tydzień. 13.10 Dla
dzieci: ,,Malwinka”. 13.55 Z kame
rą wśród zwierząt^ 14.25 Program
publicystyczny. 15.20 Losowanie
Dużego Lotka. 15.35 Ze „Śląs
kiem” przez kraje i kontynenty.
16J0 Refleksje obywatelskie. 16.25
Wielka gra. 17.20 Sprawozdawczy
magazyn sportowy. 18.10 Te’<-

va plus”. 23.50 Na. dobranoc śpu.
wa — Niki Nakasone.

Niedziela
6.05 Melodie - przebudzaniu 1

Instrumenty śpiewają. 7.15 pón
tyka dla wszystkich. 7.30 Postu-
chajmy jeszcze raz — magazyn"
8.30 Ekspresem przez świat. "8.35
Co kto lubi. 9 „Twierdza”_ 27odc
pow. M. Sellmovica. 9.10 Śpiew?
Marek Grechuta. 9.30 Gdy się mó
wi A... — aud. Public. 9.55 Grające
listy. 10.15 Ilustrowany Magazyn
Autorów. 11.15 Wielkie recitale.
12.05 „Ludzie przeciwko śmierci"
— 7 ode słuch, dok. A. Szymań-
sklej. 12.30 Z muzycznego archi
wum Pr. III. 13 Muzyka filmowa
Ennle Morrlcone. 13.15 Przeboje z

nowych płyt. 14 Ekspresem , przez
świat. 14.05 Peryskop. 14.30 Szla
kiem jazzowych festiwali - Mont.'

reux, 14.45 Za kierownicą. 13.10.
Szlakiem jazzowych festiwali -

Warszawa. 15.40 „Srebrne panto
felki” zespołu Wishbone Ash, 15.50
Nowa płyta zespołu ..Locomotly
G. T...”. 16.15 Nieznane o znanych
— M. Choromański. 16.45 Szlakiem

jazzowych festiwali, — Kolonią
17.05 „Twierdza" — 28 ode. pow.
M. Sellmovlca. 17.15 Antologia pio
senki francuskiej 17.40 Lektury,
lektury..., 17.55 Minl-max, czyli mi
nimum słów, maksimum muzyki.
13.30 „Dziwny odlot” — slyeh. w.

Terleckiego. 19 Szlakiem' .jazzo
wych festiwali, —t Nęwpórj,.. 19.30
Ekspresem przez świat. 1965 Mu
zyczna poczta UKF. 20 Historia
mniej znana (1) — gawęda. 20.10
Dwa spotkania z K.. Zlmermanem.
20.50 Śpiewa Ewa Demarczyk. 21

Poezja Vesny Parun 21.20 Waria
cje w stylu soul 22 Fakty dnia.
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów
— Wanda Warska. 22.15 Uciechy
stanu małżeńskiego — wieczór pią
ty. 22.30 Muzyczne Andrzejki. 23-
Nowe tomiki poetyckie — St. Ml-
sakowski. 23.05 Szlakiem łączo
wych festiwali — Ann Arbor. 23.50
Na dobranoc gra orkiestra Mlchela

Legranda.

Echo. 19.15 Wieczorynka. 19.30
Dziennik. 20.20 Bajka dla doros
łych. 20.30 „Rodzina Whiteoaków”
film ser. prod. kanad. 21.20 Da
nuta Rinn w Opolu* 22.10 Infor
macyjny Magazyn Sportowy.

'

Niedziela II
13,05 Program dnia. 13.10 Bitwy —

Kampanie — ■Dowódcy. 13.40 Nie
dziela z filmem. 14.40 Czas i ludzie."
(kol.). 15.45 Sylwetki X Muzy. 16.10
„Album polski” — film prod. poi
18.30 Sprawozdawczy Magazyn
Sportowy. 19.15 Wieczorynka. 19.30
Dziennik. 20.20 Bratysławska lira
T5”. 21.00 „Będziemy nasze konie

pławić we krwi”. 21.30 ..Zmiana

wachty” — program rozrywkowy.
22.45 Zakończenie programu.

KRAKOWA
DZIENNIK Robotniczej Spółdziel

ni Wydawniczej „Prasa - Książ
ka - Ruch**

REDAGOJF KOLEGIUM: Teresa
Stanisławska - redaktor naczelny*
C/esia w Mora wet? •- sekretarz od
powiedzialny. Marla Kwiatkow
ska, Mieczysław Kasprzyk Hele
na Nns^owlc? — członkowie kole
siom

ADRES REDAKCJI: „Echo Kra-
um” ul Wiślna 8. D-OOT Kraków,
(„Echo Krakowa” skrytka poczt.
64. Kraków) Telefony: centr.
835-60. redaktor nactein* N6-18, W“
kretar? od po wiedziało v 580 93, dział

miejski 219 48, dział łączności z

czytelnikami 53. dział sportowy
543-58. Biuro Oąloszeó 553*40.

DRUK) Prasowe Zakłady Gra*
riczne RS W „Prasa - Książka -

Ruchn. Kraków, ul Wielopole l.
WYDAWCA: Krak Wvd-Prasowe

RSW „Prasa* — Książka * Ruch”,
uL Wiślna 8. Nr indeksu 35006/35009.
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BANKIEM

bank
POLSKA KASA

OPIEKI S.A.

DEWIZOWEJ

OBSŁUGI LUDNOŚCI!
PLACÓWKI BANKU PEKAO wykonują wszelkie

operacje w zakresie dewizowej obsługi bankowej __

prowadząc:
♦ oprocentowane rachunki walutowe

♦ bankową obsługę turystów
♦ skup walut i czeków zagranicznych
♦ inkaso czeków na waluty wymienialne
0- rozliczenia przekazów pieniężnych

z zagranicy
♦ przekazy na zagranicę
♦ inne operacje związane z obrotem pienięż

nym z zagranicą.

PLACÓWKI BANKU PEKAO przyjmują również

w walutach wymienialnych i bonach towarowych BAN
KU PEKAO

wpłaty na samochody, ciągniki
maszyny i narzędzia rolnicze
oraz mieszkania własnościowe

oferowane vr eksporcie wewnętrznym.

ODDZIAŁ:

• w KRAKOWIE, Rynek Główny 31

EKSPOZYTURY:

• w NOWYM TARGU, al. Tysiąclecia 44

• w TARNOWIE, Kościuszki 4

AGENCJE:

• NOWY SĄCZ, Jagiellońska 50
• ZAKOPANE, al. 1 Maja 5

• KRYNICA, Pułaskiego 6
• LIMANOWA, Marka 2

• RABKA, Zakopiańska 2
• KROŚCIENKO, Mickiewicza 11.

ATRAKCYJNE UPOMINKI MIKOŁAJOWE
«8OBseBWJCcssBssB«ss®«s«Bssssswse«ss863SS3CSSBisssss«sssHSMwasa®B«BSSB

dla dzieci i młodzieży artykuły
i zabawki politechniczne — im

portowane i krajowe

kupić można

na KIERMASZU
organizowanym przez Central

ną Składnicę Harcerską

w „Domu Turysty” w Krakowie,

ul. Bitwy pod Lenino 16
w dniach od 29 listopada do 6 grudnia, w godz 10—19,
a w niedzielę 30 listopada, w godz. 10—16. Informujemy
również PT Klientów o otwarciu przez nas PUNKTU

NAPRAW ARTYKUŁÓW POLITECHNICZNYCH

w Krakowie przy ul. DZIERŻYŃSKIEGO 36a, czynnym
w godzinach 9—17, w soboty w godzinach 9 15.

ZAPRASZAMY!

CENTRALNA SKŁADNICA HARCERSKA

ODDZIAŁ w KRAKOWIE

Praca

LEKARZ przyjmfe opie
kunkę do dzieci (3 lata,
1 rok) na stale. Warun
ki bardzo dobre. Kraków
*— Nowy Prokocim, Ul. Te
ligi 30/65.

miast poszukuję samo
dzielnego mieszkania, naj
chętniej w Nowej Hucie.
Czynsz zapłacę z góry. —

Oferty 84277 „Prasa” Kra
ków. Wiślna 2.

POMOC przyj mę. Zgło
szenia : Floriańśka 34 —

(cukiernia).

MATKA, 60-letnia, z cór
ką 30-letnią, na stanowi
sku, poszukuje pokoju z

wygodami na okres roku.
Wysokość czynszu obo
jętna. Oferty 8*43* „Pra
sa” — Kraków, Wiślna 2.

DOCHODZĄCĄ, umiejącą
gotować — przyj mę. Wa
runki bardzo dobre. Tel.
341-38 . Szlak 22, m. 4, od
godz. 20.

Nauka

ROSYJSKIEGO, niemiec-
kiego — uczę, metodą
przyspieszoną, indywidu
alnie. Przygotowuję do
egzaminów. Dworecka —

Kraków, tel 603-21.

UWAGA! Pilnie poszuku
ję umeblowanego, samo
dzielnego mieszkania lub
garsoniery na okres 1—*
lat. — Wysokość czynszu
obojętna. — Oferty 84461
„Prasa” — Kraków, Wiśl
na 2.

Kupno

M-2 (pokój z kuchnią w

Katowicach na os. Tysiąc
lecia, zamienię na podob
ne w Zakopanem. Listy:
Biuro Ogłoszeń, Katowice
dla „10907".

BONY PeKaO na samo
chód kupię. Zgłoszenia:
tel. 360-9*.

ESTETYCZNY kiosk do
sprzedaży kwiatów — ku
pię. Wieliczka, tel. 638.

ROZSADĘ — pomidorów
szklarniowych — w ter
minie około 15 stycznia,
najchętniej wyhodowaną
w woreczkach foliowych
— kupię. Andrzej 2ak —

Wieliczka ul. Szula 39,
tel. 638.

Sprzedaż

„ZAPOROŻEC”, fabrycz
nie nowy — sprzedam. —

Oferty 8*205 „Prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

MASZYNY do gofrów —

sprzedam. — Oferty 8*17*
„Prasa” — Kraków, Wiśl
na '2.

WYLOSOWANĄ Syrenę
105, sprzedam. Odbiór w

„Polmozbycie”. — Telefon
566-49, po godzinie 15.

KOŻUCH męski turecki,
nowy, wzrost 170—180 —

sprzedam. Telefon 638-40,
WeWn. 333 .

FIAT 125 P — 1300, odbiór
„Polmozbyt”, zamienię na

nowego Wartburga lub
Fiata 126 p. Oferty 84185
„Prasa” — Kraków, Wiśle
na 2.

SYRENA 105 — sprzedam.
Odbiór w „Polmozbycie”,
natychmiast. Tel. 651-12 —

godzina 11—15.

Lokale

ODSTĄPIĘ pokój uczen
nicy. Floriańska 19 m. 12,
ni piętro — oficyna.

Nieruchomości

KUPIĘ jednorodzinny
dom lub zamienię za lu
ksusowe mieszkanie z

ogrodem koło „Cracovii”.
Oferty 84337 „Prasa” Kra
ków Wiślna 2.

Zguby

WYSOKA nagroda za od
nalezienie wyżła — brązo
wy deresz — który zaginął
dnia 19 listopada we wsi
Bęczarka, koło Myślenic.
Zgłoszenia: L. Pędziałek,
Kraków, Rynek Kleparski
4/15, telefon 223-30 .

KASETĘ z bardzo cenny
mi przeźroczami z Sahary
zgubiono w listopadzie w

pobliżu ul. Karmelickiej.
Za zwrot — nagroda. —•

Wiadomość: ul. Lenarto
wicza 8/6, codziennie wie
czorem.

Różne

GARAŻ — miejsce pod
budowę — wynajmę, ku
pię. Okolica Francesco
Nullo, al. Pokoju. — Ofer
ty 84327 „Prasa” — Kra
ków, Wiślna 2.

GARAŻU ogrzewanego —

chętnie z małym pokoi
kiem r- poszukuję. Czynsz
za rok z góry. Oferty -84415
„Prasą’” -r Kraków, jyiśl-
na 2.

ODSTĄPIĘ 4 miejsca w

grobowcu na cmentarzu
Rakowickim. Oferty 84441
„Prasa” — Kraków, Wiśl
na 2.

RYBY akwariowe, ptaki
egzotyczne — poleca no
wo otwarty sklep zoolo
giczny — Kraków, ul. Mo
gilska 57.

Dwutygodniowe
WCZASY LINGWISTYCZNE
w rejonie Kir — Dolina Kościeliska

(Zakopane)

oferuje w okresach:

■od5do18I1976r. — j.angielski
■od20Ido3II1976r. — j. angielski
■od5do19II1976r, — j.niemiecki
■od21IIdo6III1976r. — j. niemiecki

■od8do21III1976r. — j. angielski
■od23IIIdo6IV1976r., — j.angielski

Oddział Usług Oświatowych „Wie
dza” — Kraków, ul. JANA 13, II

piętro, oficyna, telefon 266-85. Koszt

od osoby 2.200 zł.

NOWE SUMATORY
elektryczne

z taśmą na 11 miejsc
kupi

Przedsiębiorstwo Transportowo- Sprzętowe
Budownictwa ,,TRANSBUD — KRAKÓW”
w Krakowie, ul. BAGROWA 17 — Dział
Ogólny — nr kodu 30-373.

Oferty, z podaniem ceny, uprasza się
przesyłać pocztą, do dnia 9 grudnia.

Przy transakcji kupna wymagane jest
przedłożenie kwitu celnego, wystawionego
na nazwisko właściciela i ekspertyzy rze
czoznawcy.

PRZEDSIĘBIORSTWO PRZEMYSŁU GASTRONOMICZNEGO

„ODDZIAŁ PRODUKCJI UZUPEŁNIAJĄCEJ”
w KRAKOWIE, ul. MIODOWA 21

zatrudni pracowników
na pełnych etatach i w niepełnym wymiarze czasu pracy,

do nowo uruchamianego zakładu garmażeryjnego
w Nowej Hucie

na stanowiskach:

• MAGAZYNIERÓW
• KUCHARZY-GARMAŻERÓT*

i GARMAŻERÓW
• MASARZY

• POMOCE KUCHENNE

• ZMYWACZKI

• SPRZĄTACZKI pomieszczeń produkcyjnych
• PRACOWNIKÓW PRODUKCJI

• ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych.
Warunki przyjęcia:

• dobry stan zdrowia
• ukończony 18 rok życia.

Wynagrodzenie określa Układ Zbiorowy Pracy, obo
wiązujący w gastronomii.

Zgłoszenia przyjmuje codziennie w godzinach 7.30—

14.30, w soboty 7.30—12.30 —♦ Dział Spraw Osobowych
PPG Oddział Produkcji Uzupełniającej w Krakowie, ul.

Miodowa 21, I piętro.

KRAKOWSKI ZARZĄD APTEK

w KRAKOWIE — zawiadamia, że

APTEKA LEKÓW ZAGRANICZNYCH

została przeniesiona z dniem 24 listopada br.

z placu Matejki do lokalu

przy ul. Długiej 66

Godziny otwarcia od 8 do 18. ♦ Telefon nr 339-53.

Użytkownicy olejów
do napędu silników!

Krakowskie Przedsiębiorstwo Obrotu Produktami Naf
towymi „CPN” — zawiadamia - użytkowników olejów
napędowych przeznaczonych do napędu silników spali
nowych wysokoprężnych, że w okresie od 1 grudnia 1975

roku do 28 lutego 1976 roku

sprzedaż oleju napędowego zimowego IZ-35
o temperaturze krzepnięcia nie wyższej niż —35° C
i temperaturze blokady zimnego filtra nie wyższej niż

—20° C, prowadzić będą stacje benzynowe „CPN” w re
jonie podgórskim, a to:

■ Nr 1258 — BIEGONICE
■ Nr 875 — CHAB0WKA-ZABORNIA '

■ Nr 14 — CHYŻNE — punkt graniczny
■ Nr 728 — CZARNY DUNAJEC, Rynek
■ Nr 925 — CZORSZTYN
■ Nr 1259 — GRYBÓW, ul. Kościuszki

■ Nr 771 — JORDANÓW, ul. Słowackiego
■ Nr 47 — KRYNICA, ul. Stara Droga
■ Nr 131 — LIMANOWA, Sowliny
■ Nr 1257 — ŁYSA POLANA — punkt graniczny
■ Nr 132 — NOWY SĄCZ, ul. Nawojowska
■ Nr 238 — NOWY SĄCZ, ul. Tarnowska

■ Nr 928 — NOWY TARG, ul. Szaflarska

■ Nr 924 — TĘGOBORZE
■ Nr 871 — SUCHA BESKIDZKA, przy szosie do Wado-

i wic
■ Nr 45 — ZAKOPANE, ul. 15 Grudnia

■ Nr 768 — ŻEGOCINA

oraz stacje paliw Spółdzielni Pracy „Podhalanka” w Ma-

kowie Podhalańskim, Spółdzielni Transportowo-Remon-
towej im. „1-go Maja” w Mszanie Dolnej i PP „Polmo
zbyt” w Zakopanem —• Rondo.



OgSmszmmg łgdtafg plebiscuf „Echa"

rza Krakowa 1975 r.

Uroczysta akademia zakończyła
jubileusz 25-lecia HutnikaCzytelnicy wybierają najleps

Pięć lat temu redakcja „Echa Krakowa” ogłosiła na swych
łamach plebiscyt na najlepszego piłkarza regionu krakow
skiego. Celem imprezy urządzanej wspólnie z Krakowskim
Okręgowym Związkiem Piłki Nożnej była popularyzacja tej
emocjonującej gry wśród mieszkańców naszego regionu, a

równocześnie stanowić ona miała bodziec dla czołowych pił
karzy by swą grą, doskonaleniem sportowego mistrzostwa,
postawą na boisku i poza nim, zaskarbili sobie względy kibi
ców, którzy wezmą udział w plebiscycie.

'

Impreza spotkała się z żywym
zainteresowaniem naszych czy
telników i od 1970 r. weszła na

stałe . do programu imprez któ
re nasza redakcja organizuje
lub którym patronuje. Z czasem

doszło do pewnych zmian,
wiem po
Federacji Sportu, KOZPN
się sekcją piłki nożnej WFS, ter-
raz znów reforma administra
cyjna zawężyła zakres plebiscy
tu, wybierać bowiem będziemy
najlepszego piłkarza Krakowa
1975 r., a więc zawodnika wy
stępującego w drużynie mającej
swą siedzibę w granicach woje
wództwa miejskiego krakow
skiego!

Ogłaszając szósty plebiscyt na

najlepszego piłkarza Krakowa
w 1975 r. chcemy dać okazję.
Czytelnikom wyrażenia opinii w

tej sprawie, a równocześnie dać
satysfakcję zawodnikom,' dzia-

Wycieczki PTTK
KOŁO Grodzkie PTTK orga

nizuje w najbliższą niedzielą (30
bm.) interesującą wycieczkę kra
joznawczą na trasie pn. „Tam,
gdzie szemrze potok Chechło”.
Oto trasa spaceru’, Wola Filipow
ska — Stara Wola — Polana
„Zbójnik” — las „Bagno” —

wędrówka wzdłuż potoku Che-
chło — Bolęcin — Trzebinia.
Zbiórka o godz. 10 koło zegara
na Dworcu Głównym PKP (od
jazd pociągu o godz. 10.25), po
wrót koleją.

radosne chwile, w którym pił
karze grali raz lepiej, raz go
rzej. Zadaniem kibiców \ będzie
przemyślenie jak w ciągu całe
go roku grali krakowianie, któ
ry ; z nich był najlepszy, któ
remu należy się palma pierw
szeństwa. O bliższych szczegó-

łach głosowania napiszemy we

wtorkowym numerze „Echa”,
dziś zachęcamy wszystkich in
teresujących się futbolęm do

analizy gry naszych piłkarzy,
tak by miano „Piłkarza Krako
wa roku 1975” dostało się,w jak
najgodniejsze ręce.

bo-
utworzeniu Polskiej

stal

łączom i trenerom, licznym rze
szom kibiców, wreszcie
żyć naszą cegiełkę
popularyzacji tej
sportu.

Dla przypomnienia
że pierwszy plebiscyt, w 1970 r.

wygrał Adam Musiał, a głoso
wało wówczas około 7 tysięcy
czytelników. W rok później
prymat przypadł Zbigniewowi
Płaszewskiemu z Hutnika (o-
trzymaliśmy z górą 15 tysięcy
głosów), trzy następne plebiscy
ty w 1972, 1973 i 1974 r. przy
niosły zdecydowany sukces An
toniemu Szymanowskiemu z

Wisły.
Miło nam donieść, że w tym

roku do plebiscytu włączyła
się Spółdzielnia Przemysłu Lu
dowego i Artystycznego „Ima-
go-Artis”, fundując wspaniały
srebrny puchar wartości z górą
8000 złotych. By podnieść ran
gę i wartość nagrody zmieni
liśmy regulamin ustanawiając
puchar przechodni, któ
ry stanie się własnością zawod
nika po trzech zwycięstwach w

następnych plebiscytach, przy
czym nie mUszą to być trzy ko
lejne zwycięstwa. • Natomiast
każdorazowy triumfator oprócz
nagrody rzeczowej, fudowanej
przez współorganizatorów ple
biscytu — Sekcję PN WFS, o-

trzyma na własność miniaturkę
pucharu, również wykonaną w

srebrze.

Kończy się ligowy sezon, koń
czy się rok w którym kibice
piłkarscy mieli bardziej i mniej

doło-
do dalszej

dziedziny

podajemy,

Chcemy nagrodzić dobrą pracą
- mówi prezes Stefan Spiszak

zwycięzcy plebiscytu, jako na
grodę-.za wysokie umiejętnościi
walory sportowe. Obcięlibyśmy,
by puchar stał się zachętą do

rywalizacji między piłkarząmi,
do podnoszenia poziomu spor
tu w naszym mieście.

Dziękujemy za nagrodę, ma
jąc nadzieję, żę dostanie się ona

w godne ręce! (1)

KOSZYKARZE EKSTRAKLASY KOŃCZĄ PIERWSZĄ RUNDĘ

W SALI teatralnej HiL od
była się wczoraj uroczysta aka
demia, będąca finałem trwają
cego rok jubileuszu 25-lecia klu
bu sportowego Hutnik. W uro
czystości uczestniczyli .przedsta
wiciele władz politycznych i ad
ministracyjnych miasta Krako
wa i najmłodszej dzielnicy pod
wawelskiego grodu — Nowej
Huty, a także władze najwięk-
szego kombinatu hutniczego na
szego kraju — Huty im. Lenina.
Po okolicznościowym przemó
wieniu prezesa klubu W. Zoł-
nierkiewicza, który przypomniał
historię wzloty i upadki Hut
nika, przew. Rady Zakładowej
kombinatu — E. Cisowski —

wręczył prezesowi Hutnika
sztandar dla; klubu, ufundowany
przez Hutę im. Lenina. W trak
cie akademii wielu działaczy,
trenerów i zawodników zostało

wyróżnionych szeregiem odzna
czeń sportowych, miejskich i re
sortowych. W części artystycz-

iHiliiąąiliiiuiiiiMiąiHMłłą*

Młodzież na narty
PRZY KRAKOWSKIM Szkol

nym Ośrodku Sportowym działa
młodzieżowy klub miłośników

narciarstwa, organizujący w o-

; kresie zimowym . coniedzielne
wyjazdy na śnieżne trasy. Po

letniej przerwie klub wznawia
działalność przyjmując J

kandydatów, z klas,
szkół podstawowych
szkół średnich. Zapisy
dzone są codziennie w

11, a w poniedziałki,
piątki dodatkowo w godz, 15—17

nej akademii wystąpili aktorzy
scen krakowskich oraz zespoły
ZDK Huty im. Lenina. (Wigr)

Red. Wł. Gołębiewski
prezydentem AIOCC

MIELIŚMY już przedstawicieli
Polski w różnych międzynarodo
wych organizacjach sportowych
mieliśmy, ale... żaden z nich nie
został wybrany prezydentem. A tą
właśnie funkcję powierzono ostat
nio prezesowi Polskiego Związim
Kolarskiego redaktorowi Włodzi
mierzowi Gołębiewskiemu w Ama
torskim Związku Organizatorów
Imprez Kolarskich (AIOCC). Na
leży nadmienić, że jest to orga
nizacja zajmująca się w Między,
narodowej Federacji Kolarskiej
(UCT) całością spraw związanych
z kolarstwem amatorskim na

świecie, a więc m- in. mistrzo
stwami świata, wyścigami podczas
Igrzysk Olimpijskich itp. Tylko
wyścigi zawodowców nie wcho
dzą w zakres działania AIOCC.

Gratulując red. W . Gołębiew
skiemu wyboru, jesteśmy przeko
nani, że I na tym odcinku społecz
nej pracy przysłuży się sprawie
rozwoju kolarstwa Przypomhljmy
bowiem, że polskie kolarstwo naj.
większe, sukcesy na międzynarodo
wej arenie (mistrzostwa świata 1
medale olimpijskie) osiągnęło wła
śnie za jego prezesury.

pytam

rzecz

załogi

prezesa

ujmując
sportem

zapisy
VI—VIII
i I—III

prowa-
godz. 9 —

środy
' i

MAŁY LOTEK płaci: w I lo
sowaniu — za piątki po ok. 46 500
zł, za czwórki po 660 zł, za trój
ki po 50 zł. w II losowaniu —

za piątki po ok. 260.000 zł, za

w siedzibie KSOS, al. Powstań-1 czwórki po 1.497 zł. za trójki
ców Warszawy 6, pokój 33. po 87 zł.

ZoteiH tan® w Mierzwę
hokeistów Cracovii

PRZERWA w rozgrywkach II

'ligi w hokeju trwać będzie aż
do 10 stycznia przyszłego roku,
a więc jeszcze przez 6 tygodni.
Czas ten poszczególne zespoły
wypełnią meczami towarzyskimi
i występami w turniejach, jak
np. tuż przed feriami świątecz
nymi Cracovia.

Natomiast dziś i w niedzielę
czekają biało-czerwonych wystę
py w Kędzierzynie, gdzie grać
będą zaległe mecze z tamtej
szym Chemikiem. Gospodarze
prezentują dość mierne umiejęt
ności i jeśli Cracovia zagra na

swym normalnym poziomie, to
winna odnieść dwucyfrowe zwy
cięstwa.

Dość długo biało-czerwoni ńie

mogli złapać właściwego rytmu.
Ostatnio jednak poszczególne
formacje grają coraz płynniej i
kto wie, czy w II rundzie- bojów
drużyna krakowska nie zacznie
wygrywać z najsilniejszymi.

PRZYPOMNIJMY; Cracovia

zajmuje 6 miejsce w tabeli z

dorobkiem 11 punktów. Jeśli zdo
będzie w Kędzierzynie komplet,
to zakończy pierwszą rundę z 15

pkt., a to już jest coś. (F)

TELEFON od prezesa Spół
dzielni Przemysłu Ludowego i

Artystycznego „Imago-Artis” —

Stefana SPISZAKA proponujący
ufundowanie na VI Plebiscyt
cennego, srebrnego pucharu, był
dla nas sporym zaskoczeniem,
rzadko się bowiem przy organi
zacji różnego rodzaju imprez
spotykamy z takimi pięknymi
gestami.

— Co spowodowało ufundowa
nie pucharu —

Spiszaka.
— Najkrócej

zainteresowanie
i waszym plebiscytem. Uważam,
że każda praca, wykonywana
dobrze winna być odpowiednio
wynagradzana. Sportowcy pra
cują w swojej dziedzinie ciężko
trenując, jeżeli
wyniki, winni
wać nagrody,
dzielni pracuje
ludzi, żywo interesujących
sportem, masowo uczęszczają
cych na zawody. Lubimy sport,
lubimy oglądać dobre, pasjonu
jące zawody i dlatego postano
wiliśmy ufundować puchar dla

uzyskują dobre
także otrzymy-

W naszej spół-
wielu młodych

si?

Z życia TKKF
W OSTATNICH spotkaniach ligi tenisa stołowego padły wy

niki:.! liga — KPIB — Montana 8:2, Bielany — W 98 5:5, Fil
mowiec — Energoteren 5:5, Znicz — Bielany 7:3, Inst. Szkła —

WZR 7:3, ZMS HiL — BPPS 8:2, Inst. Szkła — Montana 7:3,
KPIB

_

Inst. Odlewnictwa 8:2, Montana — Filmowiec 6:4, ZMS
HiL — Energoteren 8:2, Radiotechniczna —- BPPS 5:5, ZMS HiL
— Inst. Szkła 9:1; II liga — Kolos — MBP 8:2, 'Geofizyka — E-

nergoprojekt 7:3, Telpod — Żegluga 10:0, Wesoła — MBP 5:5,
Geofizyka — Stomil 6:4, Prokocim — Telpod 8:2, Energoprojekt
— BPPS n 5:5, MBP — MDK 10:0, BPPS H — Inst. Odlewnic
twa II 6:4, BPPS H — Geofizyka 6:4.

Po 8 rundach rozgrywek w tabeli I ligi prowadzą KPIB i ZMS
HiL, a w II lidze — Prokocim i Kolos,

— Jakby był taki strachliwy, to nie szedłby na

cmentarz o siódmej wieczorem — powiedział Romek.
— Nigdzie nie jest powiedziane, że zawału dostaje się
ze strachu, Ale też i sceneria była przednia. Ciemno.
Wiatr. Deszcz. Cisza. Cmentarz prawie pusty. Tu i tam

paląca się lampka. I wśród tego człowiek. Sam na sam

ze swoimi wspomnieniami. Może stał nad grobem swo
jej dziewczyny? Może wspominał jej oczy, usta, włosy...

— I może się zastanawiał, czy dostanie w łeb za

pięć, czy dziesięć minut...
— Popsułeś mi, Romciu, taki śliczny wstęp!
— Wojtek chyba jest blisko prawdy. Nim rozegrał

się dramat, ten człowiek musiał być sam na sam z so
bą.

— Tylko duchy cmentarne mogłyby nam w tym po
móc!

— Poza duchami, istnieje jeszcze coś takiego jak mi
licja i daję ci słowo, Romciu, że'tylko ona odpowie na

pytania: kto i dlaczego.
— Z wstępnych ustaleń wynika — powiedział ka

pitan Czerwiński — że niewiele możemy dodać do pro
wadzonej przez nas sprawy., a nie muszę wam chyba
przypominać, że czas bardzo szybko idzie naprzód.

— Ośmielę się spytać, czy dziś w nocy dobrze spałeś?
— ząpytał z troską w głosie porucznik Kłosowski — bo

jeśli o mnie chodzi — kontynuował — to noc miałem
z głowy. Przez cały cenny zresztą czas zastanawiałem
się dlaczego od dłuższego już czasu trafiają nam się
takie „eleganckie” morderstwa? Czyściutkie, zupełnie
nie wiadomo od której strony do tego podejść.

— Kto nie wie, ten nie wie. Ja tam wiem i trzymam
każdy zakład, że się nie mylę od której strony zacząć
tę sprawę — sierżant Grygo oparł głowę na splecio
nych dłoniach^

Patrzyli na niego w milczeniu.
— Strzelaj.
— Z grupą operacyjną obserwowałem Bąbla i jego

środowisko. Z obserwacji tej dokładnie wynika, iż w

z teamem arda Jurkiewicza
OSTATNIA KólfejW iigWych spotkać I ruridy przyniesie

sympatykom koszykówkj, yy Krakowie, wiele emocji. . Pod
Wawel zjeżdża bowiem team najlepszego Strzelca wśród ko
szykarzy — Edwarda Jurkiewicza. Gdańskie Wybrzeże ma

w tej chwili jednakową ilość zdobytych punktów z Wisłą i
z racji swego zwycięstwa nad krakowianami w bezpośred
nim spotkaniu, znajduje się na czele ligowej tabeli. Zwycięz
ca tego meczu obejnńe więc samodzielne prowadzenie w

ekstraklasie, zostanie mistrzem pierwszej rundy! Kto wygra?
Bardzo trudno snuć jakieś

horoskopy przód tym spotka
niem. Teoretycznie wiślacy z ra
cji swych ostatnich występów,
własnej hali, w której przyjdzie
im rozegrać spotkanie, są fa
worytami. Ale w podobnej sy
tuacji niewiele ponad miesiąc
temu, także w Krakowie, także
po serii zwycięstw, wiślacy u-

ważani byli za faworyta i prze
grali gładko, nie wytrzymując
przede Wszystkim psychicznie
spotkania. Zawiódł Seweryn, za
wiedli pozostali jego koledzy,
gdańszczanie uzyskali pewne
zwycięstwo, nawet bez najwyż
szego wysiłku, przewyższając

I wyraźnie swych nagle stremo- •

wanych, słabo grających rywa
li.

Nadarza się „Wawelskim
Smokom” okazja do rewanżu,
mecz o wielkim znaczeniu dla
układu tabeli, a więc znów za
wody, w których odporność
psychiczna grać będzie sporą
rolę. Czy uda się podopiecznym
trenera J. Bętkowskiego utrzy
mać nerwy na wodzy czy A.
Seweryn, któremu w Poznaniu
odnowiła się kontuzja nogi, bę
dzie w pełni sił? Jeżeli tak, to
stawiam na krakowian, którzy
w sumie tworzą zespół grający
bardziej bojowo, dynamiczniej
od przeciwników.

W niedzielę krakowianie grać

ŚMIERĆ «

WŚRÓD CHRYZANTEM
Urszula Milc-Ziembińska

ostatnim czasie Bąbel podłapał większą gotówkę. ..W
domu inaczej nie zjawia się jak tylko taksówką. Albo
on przyjmuje gości, albo też bawi się w knajpach,'re
gulując za wszystkich rachunek. Kupił sobie w ostat
nich dniach sporo nowego do ubrania, w tym kilką
sztuk, które można dostać tylko w Pekao. Proponuję
przeprowadzić w miesakaimu Grzegorza Wosia przeszu
kanie.

— Ślicznie, tylko czym to uzasadnisz w prokuratur
rze.

— Tym, że zwinął portfel denatowi.
— Jedziemy! — kapitan Czerwiński wstał zza biurka.
— Po drodze trzeba wdepnąć do prokuratora.
— To już załatwione. Pozwolenie jest w tej teczce —

Czerwiński postukał wskazującym palcem w czarną
plastykową aktówkę.

— Szefie — w głosie Romka słychać było uznanie.
— C ągle stary zapominasz, że nasz wódz to dużej

klasy iluzjonista. Nigdy nie wiadomo, kiedy i z której
kieszeni wyciągnie skaczącego króliczka.

Wsiedli do popielatej warszawy, nie oznakowanej
błękitnymi literami MO, by nie spłoszyć Bąbla i jego
towarzysza. Drogę dzielącą komendę od ulicy Ostroro-

ga przebyli w milczeniu. Zatrzymali samochód o kilka
posesji wcześniej. Kapitan Czerwiński i Kłosowski nie
spiesząc się weszli do sieni parterowego budynku ozna
czonego numerem 115. Świecąc latarką odszukali drzwi
oznaczone numerem cztery i zastukali. Odpowiedziała

im cisza. Porucznik zastukał jeszcze raz, głośniej. Po

drugiej stronie korytarza uchyliły się drzwi.
— Panowie do kogo? — zapytał kobiecy głos.
— Do Grzegorza.
— Panowie stukają mocniej, on późno wrócił i pew

no śpi jeszcze...
Porucznik Kłosowski nacisnął klamkę. Drzwi ustą

piły. Nie były zamknięte od wewnątrz.
— Pani pozwoli z nami — Czerwiński zwrócił się do

stojącej w drzwiach kobiety, — Jesteśmy z milicji.
Będziemy przeprowadzać przeszukanie — a widząc nic
nie rozumiejące spojrzenie kobiety dodał: — będziemy
robić rewizję u Wosia. Pani będzie świadkiem.

— O rany boskie! Rewizja u Grześka! Panowie
chwilkę poczekają, klucze od mieszkania wezmę, bo
drzwi muszę zamknąć.

Po chwili usłyszeli zgrzyt klucza w zamku.
— Już jestem.-
— Miło nam. Nazywam się Bogdan Czerwiński, a to

porucznik Wojciech Kłosowski i jak powiedziałem bę7
dziemy prowadzić przeszukanie w mieszkaniu Grzego
rza Wosia. Pani nazwisko?

— Irena Sobczykowa — odpowiedziała, wchodząc do
mieszkania Wosia. — O, biedna sierota, jak też tu bru
dno!

Mieszkanie, w którym się znaleźli, przedstawiało po
nury widok. Okna od dawna nie myte, zasłonięte ga
zetami, nie przepuszczały prawie wcale światła dzien
nego. Kłosowski przekręcił kontakt. Z osłoniętej żółtą
bibułką żarówki, zawieszonej na drucie, padało mdłe
światło. Pośrodku pokoju stał okrągły stół przykryty
ceratą w czerwone kwiatki, na którym poniewierały
się w dużych ilościach resztki jedzenia, jakieś poprze
wracane kieliszki i szklanki. Na łóżku, w brudnej po
ścieli, spał w ubraniu i butach Bąbel. Leżał na prawym
boku, z twarzą zwróconą w kierunku drzwi.

(Ciąg dalszy nastąpi) (10) 1

będą ze Spójnią Gdańsk i win
ni spotkanie wygrać, ..choć mło
dy, ambitny zespół gdański z

pewnością będzie zaciekle
czył o zwycięstwo.

W pozostałych meczach
ją: Resovia ze Spójnią i
brzeżem, AZS i Polonia z Lu-
blinianką i Startem oraz ŁKS
i Śląsk z Pogonią i Lechem.

(jl)

wal-

gpa-
Wy-

Telegraficznie
WARSZAWA. W międzyna

rodowych mistrzostwach War
szawy w siatkówce kobiet
zwyciężyła kadra PZPS przed
CSKA Moskwa i reprezentacja
Taszkientu.

MOSKWA. Podczas towa
rzyskiego meczu łyżwiarzy
szybkich ZSRR — Poleska, X.
Jóźwik na dyst; 500 m. (39,6
sek.) 1 E. Rysiówna na dyst.
1500,, m (2.17,1 min.) ustanowili

rekordy Polski.
WARSZAWA. Podczas tur

niejów o Puchar Polski szczy- .

piórni stów w Płocku krakow
ski Hutnik uległ Śląskowi
Wrocław 15:23 (8:11), a w

Gdańsku krakowski Wawel
zremisował z Gwardią Opole
19:19 (10:10).

SOSNOWIEC. Podczas mię
dzynarodowego turnieju siat
karzy krakowski Hutnik uleffł
Płomieniowi Miiowice 0:3

(7:15, 5:15, 9:15).
WARSZAWA. Po 30-dniowym

tournee po USA powróciła do
kraju kadra zapaśników w

stylu klasycznym. Polscy za*
paśnicy rozegrali w USA 11 o-

ficjalnych spotkań zwycięża-
jąc wysoko we wszystkich.

Dokąd pójdziemy ?

Dziś
KOSZYKÓWKA

Godz. 17 .00 Hala Wisły:
Wisła — Wybrzeże Gdańsk

(I liga mężczyzn)
Godz. 17 .30 Hala Hutnika:

Hutnik — Włókniarz Białystok
(II liga kobiet)

Jutro
PIŁKA NOŻNA

Godz. 15.00 Boisko Wisły:
Wisła — Polonia

(I ll&ai
KOSZYKÓWKA

Godz. 17 .00 Hala Wisły:
Wisła — Spójnia Gdańsk

(I liga mężczyzn)
Godz. 11.00 Hala Hutnikal

Hutnik — Włókniarz Białystok
(U liga kobiet)


